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„Najlepsza parada".
Niebywały a wielce znamienny charaktei 

przybrała berlińska dyskusya w parlamencie 
nad agitacyą, prowadzoną w_ wojsku — u- 
rzędowo czy też pólurzędowo —  przeciw 
„pokojowi porozumienia", przeciw pokojowi, 
którego pragnie większość Sejmu Rzeszy i 
większość narodu.

Próby rządu, aby agitacyę tę uniewinnić, 
prysły wśród objawów prawie fantastycz­
nych, jak  na atmosferę Reichstagu. Nadarmo 
m inister wojny p. von Stein przemawia! „z 
ręką na szpadzie" —  jak  dodały sprawozda

stawioiel rządu, k tó ry  niedyplomatyeznie bu­
rzy obraz jedności niemieckiej —  z drugiej 
parlament, k tó ry  tę fatalną niezręczność u- 
siluje naprawić, aby zagranica nie wyciągnę­
ła zbyt dalekich wniosków z błędu, jaki wyr­
wał się kanclerzowi.

Ale ten zamęt i rozbicie nie jest jeszcze 
najciekawszym z widoków, jakie odsłoniły 
ssę na chwilę wśród błyskawic berlińskiej 
burzy. Większość parlam entarna walczy 
przeciw agitacyi antypokojowej w armii i 
wśród urzędników państwowych. Zapewne 
aby ją ułagodzić, rząd wystąpił, jakby 
mimochodem, z nową d ek laracją  pokojową, 
tak, jakgdyby chciał udowodnić parlamen- 

nia. Mimo tego najuroczystszego gestu, któ- j towi, iż pokoju w istocie pragnie. Poszedł 
ry  zawsze dotychczas wywierał wpływ ma-j za^ dalej, niż kiedykolwiek, gdyż przez usta 
giczny, słowa jego spotkały się z ©pórem,! sekretarza stanu Kublmanr.a określił po raz 
a  nawet —'.rzecz trudna do wiary — z szy- j pierwszy nieco, jaśniej swe konkretne wa- 
derstwem. Taksamo nie powiodło się zbaga-i r«nki.
telizowanie oskarżeń, zainscenizowane przez Stało się tp wprawdzie w formie jeszcze 
dra Michaelisa w ten sposób, że zamiast oso-f eiągle negatywnej -— w formie stwierdzenia, 
biście usprawiedliwiać rząd, wysłał 'swego | ^  Poza Alzacyą i Lotaryngią niema dla Nie- 
Eastępcę, dra Helffericha, k tó ry  z wojskową ™.ec żadnej przeszkody dc pokoju, niema ża-
zwięzłością oświadczył, że kanclerz ma „coś 
ważniejszego do roboty" i że jego, zastępcy, 
przemowa powinna wystarczyć przedstawi­
cielstwu niemieckich poddanych. Parlam ent 
nie zadowolnił się tym surogatem  kanclerza. 
Na bardzo stanowcze żądanie posłów musiał 
d r Michaelis sam wejść na trybunę, aby do­
wiedzieć się, po swem przemówieniu, iż par­
lam ent jest niezaspokojony i uważa jego w y­
jaśnienia za niedostateczne. Na tem skończył 
6iQ dzień pierwszy obrad, których burzliwość 
doszła w drugim do szczytu.

W złą bowiem chwilę przypomniał sobie 
dr Micbaełn naSadę bisroarkowskiej dyplo­
m acji, iż. „cięcie jest najlepszą paradą". Pra-

wadzi agitacyę przeciw pokojowi porozumie­
nia, zlecił sekretarzowi marynarki, p. won 
Capelle, wytoczyć przeciw niezawisłym so­
cjalistom  obwinienie, iż agitują m iędzy ma­
rynarzami, „aby całą załogę floty skłonić 
do odmówienia posłuszeństwa i w ten spo- 
sób, ewentualnie przy użyciu gwałtu, spara- 
iR.wać flotę 1 wymusić pokój". Od kilku 
, -s^cy słyszy się w prasie wszechniemie- 
' cj wezwania, aby nawrócić do polityki 
■ismarka:-„Zuriick zu Bismark!" Posłuszny 
>-mu nakazowi dźwigną! Michaelis miecz że­

laznego kanclerza, lecz raz jeszcze okazało 
się, że aby walczyć sposobem bismarkow- 
skim, trzeba Bismarka. Niezbyt druzgocą­
cym musiał był cios, jaki kanclerz zadał,

dnej kwestyi, k tórejby nie m.ożna rozwiązać 
ugodowo —  ale w każdym razie jest to po­
stęp olbrzymi od słów dra Michaelisa: „celów 
wojny nie sprecyzujem y,, pośredników nie 
zamianujemy". Od słów, w których jeszcze 
przed kilku dniami odezwał się pobrzęk nie­
mieckiego miecza, jako jedynego argumentu, 
na k tó ry  i z którym  liczyć się chciał rząd 
Wilhelma U. Dzisiaj już o wszystkiem da się 
dyskutować, tylko nie o A lzacji. Reszta te- 
rytoryów  spornych jest płynną, jest m ste- 
ryałam układów. Ale obok Belgii, Francy! 
północnej i ziem ongi granicznych rosyjskich 
nad Bałtykiem, e ty  także Polska ma być 
materyałem  do kompromisu, k tó ry  zawiera

gnąc osłabić zarzuty, iż rząd popiera i pro-; -gie także w drodze dobrowolnych u stępsty
rezygnacyj?
Usilnie trzebaby się zastrzedz przeciw ta ­

kiemu pojmowaniu Polski, jako objekt.u ta r­
gowego, który zamienia się np. za okupo­
wany archipelag Bismarka czy część Kame­
runu. To ogłoszeniu Polski niepodległą przez 
mocarstwa centralne, po oświadczeniu nie- 
podległościowem i po przystąpieniu do nie­
go -koalieyi wraz z Ameryką — Rolska jest 
i musi zostać punktem  odrębnym, wysunię­
tym poza kom pensaty i handle.

Jeżeli rząd niemiecki przez swe oświad­
czenie co do Alzacyi chce wskazać sojuszni­
kom F ran c ji, że m ają bić się dalej tyiko o 
jej cele — to wkrótce powinniśmy dowie­
dzieć się, co «  tej próbie rozbicia entente‘y

skoro wszystkie partye, naw et katolickie j myślą po tam tej stronie. Dotychczas cele 
centrum, naw et narodowi liberali, zjednoczy- i wojenne koalieyi były, w przemowach jej tnę-
Itt nln     1* 1 ł _________________ .* A   __ ł I  T i; . • 1 i  . • -J  się w obronie niezawisłych socjalistów , 

tórych kanclerz chciał uczynić wrogami 
aństwa ł wyrzucić za płot niemieckości. 
tbraz był niezwykły. Z jednej strony przed-

żow stanu zakreślane tak  szeroko i tak  głę­
boko, że zwrot Alzacyi i Lotaryngii wycho­
dził raczej na szczegół uboczny: na waru­
nek przedwstępny, k tó ry  winien ziścić się

przed przystąpieniem do układów wogóle. 
Jeżeli politycy entente‘y odpowiedzą na tę 
nową propozycję Niemiec, wóczas okaże się, 
czern właściwie były ideowe cele wojny, 

wskazywane przez przeciwników Niemiec, 
czem było prawo narodów do stano­
wienia. o sobie, dem okratyzacja świa­
ta i jego demiłitnryzacya — czy były sta­
wiane seryo, z zamierem dopięcia, czy też 
wystawiano je tylko pozornie dla targow a­
nia się, aby w końeu dobić ugody na pod­
stawie s t a t u s  q u o a n t  e. Bo wczoraj 
rząd niemiecki ogłosił już wyraźnie stan  

przedwojenny za swój zasadniczy cel poko­
ju. Do tej pory zapewniano wśród koalieyi, 
iż do tego stanu powrócić nie można, że 
wojna nie m iałaby celu, gdyby go nie usu­
nęła i nie zastąpiła innym, gdyż on to wła­
śnie akurnuiował w Europie elektryczność, 
k tó ra wyładowała się w obecnej nawałnicy.

Wobec tej nowej propozycji Niemiec woj­
na znalazła sic w istocie, po raz pierwszy 
może, na rozstajnych drogach. Jeżeli koali­
c ja  otworzy usta, dowiemy się, czy świat 
pójdzie ścieżką pokoju, czy szlakiem dalszej 
wojny. A milczenie byłoby także odpowie­
dzią.

Tymczasem dr Michaelis nić będzie mial 
łatw ej przeprawy z wszechniemczyzną, k tó ­
ra chciała odeń usłyszeć słowo za „pokojem 
Findenburga", a posłyszała dość wyraźnie 
pragnienie „pokoju Papieża". Nieszczęsna 
ta  partya będzie zapewne dalej uprawiała 
swoją politykę negacyi antypokojowej, poli­
tykę, k tóra tak  dotkliwie osłabia stanowisko 
Niemiec wobec zagranicy. Bo gdy rząd wraz 
z większością parlam entu zapewnia., iż Niem­
cy Ofiarowują pokój '.Wpoczuciu swej nie- 
zkm anej siły odpornej i jedynie z chęci, aby 
rzeź światową skończyć. —  organizacja 
wszechniomiecka, chcąc wymusić dalszą 
wojnę, wojnę aż do zduszenia przeciwnika, 
wojnę, która, ma doprowadzić de aneksy] — 
usiłuje odstraszyć sfery decydująco od pro­
ponowania pokoju, p rzeS taw iając , że kt-o 
pragnie zakończenia walki, ten zdradza się 
t własną słabością.

Nie trzeba wskazywac . f yką  usługo oddr.ją. 
państwu niemieckiemu cif co w lakiem  świe­
tle przedstawiają niezłomna silę-iirzetrwania, 
głoszoną przez rząd i jnuMamout. Jeżeli stro ­
na przeciwna, przywykła, uważać głosy 
wszeehnicwioekie za isto tny wyraz opinij 
decydujących — a wiemy, że tak  dotąd by­
ło — to może i?n uwierzyć i w rym tak /c  
przypadku. A wówczas pp. lteventlov i Bac- 
m cister osiągnęliby swój cel doraźny: prze­
dłużenie wojr.y. Cel, k tóry  ciągle jeszcze, 
z uporem maniaków, uważają za drogę do... 
an.ek.iv

Opinia francuska zajęta jest od szeregu dni de­
maskowaniem różnych na tle wojny żerujących 
politycznych -rycerzy przemysłu, którzy przy po­
mocy brzęczących środków wywoływali wo Fran­
c ji „nastroje11 pokojowe lub wojenne, stosownie 
do natchnienia, jakie się kjyło po z a  dostarcza­
ną z zewnątrz gotówką. W toku tego oczyszcza- 
nia atmosfery Franeyi okazało się między inne- 
rr.i, te  paryski organ „RappcT* otrzymał pokaźną 
sumkę 400.000 fr. ze źródła, które nie może być 
dość jasno wytłomaczono. „RappcT* zwTÓcił na 
siebie uwagę tem, te  od pewnego czasu dął nie­
słychanie gwałtownie w surmy antiniemieokie, do­
magając »ię koniecznie zdobycia dla Franeyi ca­
łego lewego brzegu Renu, tj. zagarnięcia tak ie  
czysto niemieckich obszarów. Płomienne te arty­
kuły powtarzała natychmiast skwapliwie prasi 
nacjonalistyczna w Niemczech, demonstrując na 
nich n ie m o ż liw o ś ć  wszelkiego porozumienia się 
z. przeciwnikiem i konieczność prowadzenia woj­
ny aż do osiągnięcia, „pokoju Hindenburga“. Pi­
sma francuskie wysnuwają z powyższych prze­
słanek wniosek, że ..Rappcl'* otrzymywał ze źró­
dełek wszeehniemieekieh subsydya w zamian za 
obowiązek pisywania nieprzejednanych artyku­
łów, na które wszeehniemcy mogliby się powoły­
wać celem podniecenia u siebie wojennego furro- 
ru. Śledztwo niełatwo zapewne potrafi ustalić, o 
ile hipoteza powyższa odpowiada ścisłym faktom 
Ale logicznemu jej postawieniu nic zarzucić nie 
można

0 naszych niedsinanaifach./ ty

Słówko o Centralach ; ich gospodarce. — Nasze 
banki wobec nowych zadań. — Centrala i Wy­
dział krajowy zapomnieli o domowym przem y­
śle. — Konieczność reorganizacji domowego prze­

mysłu.

Najwyższy czas, aby się zajęto gospodar­
ką central, a szczególnie „Oezegiem", k tó ry  
wsławił się jakc główny ogłodzWel Galicyi, 
wywożący z kraju  najbardziej niezbędne śro- 

i dki żywności przy równoczesnem krzywdze- 
i niu kraju w przydziałach dowożonych z za- 
j granicy UTtykulów. W  roku obecnym spro- 
, wadził „Oezeg, ogółem z zagranicy artyku­
łów żywności za 540 milionów koron, z oze- 

• go G alic ja  otrzym ała tylko 3/»%. Pomimo 
■ tak  krzywdzącej gospodarki central żaden 
‘ z naszych posłów nie uważał za stosownie 
; zająć się tem  towarzystwem i d okład nem 
J zbadaniem krzywd. Czyżby obawiano się na- 
i razić finr usierze wiedeńskiej, a szczególnie 
I ..Credit-Austaltowi", przez którego wszyst- 
! kie stworzone centrale, jak ul. p .' „Miles",

..Mundusi obecnie „U ezug" i ,.Geos“
wprost, otwarcie pracują, nad wygłodzeniem 
kraju, nie licząc się z żadnemi względami, 
-lak donoszą z powiatów, „Geos" wykupił 
już kapustę, tak , że do wolnego nią obrotu 
prawie nic. nie zostanie, a w akcyi tej sku­
tecznie dopomagali żydkowie galicyjscy, 
spokrewnieni z wiedeńskimi ogłodzicielami.

Do niedawna banki galicyjskie usilnie p ra­
cowały nad wzrostem wpływu dwu instytu 
cyj „C r e d i t-A n s t  a 11 u“ i „N i e d e r- 
o e s t e r r e i e ,  l i i s c h e -  E s c o m p t  e-G e- 
s e 1 ]s c h a f t “, innym paUonowały: „Mer- 
ktu*“ i „\Vienor-Bank-Vercin", bez których 
patronatu jeszcze niektóre K asy oszczędno­
ści i Towarzyst wa ubezpieczeń obejść się nie 
mogą. a tom przyczyniano się do stworzenia

gęstej sieci banków obcych, pokrywających 
i obecnie nasz kraj. Dopiero kierownictwo 
■ P .a n k u  k r a j o w e g o  i znakomicie pro­
sperująca pod dyrekeyą p. a  r  m u  I ow i - 
c z a  krakow ska filia, walczą o lepsze z głó- 

I wną in sty tu c ją , spowodowały stworzenie 
! nowych filij. Jak  się dowiadujemy, B a n k  
i p r z e m y s ło w y  otwiera w najbliższym 
; czasie fiiie w K :ornie, celem Fipóldziuta­
jn ia  w akcyi Taftowej, silnie rozwijającej się 
w czasie wojny w zachodniej części kraju . 
Pow staną też nowe filie B a n k u  k r a j o ­
w e g o ,  k tóre będą miały zapewnione powo- . 
dzenie. Podniesienie kapitału  zakładowego 

w B a n k u  p r z e m y s ł o w y m  o nowych 
10 milionów koron, pozwoli tej in s ty tu c ji 
zajać się pilnemi bardzo sprawami przemy- 
słowemi, jakie nakazuje przełomowa chwila, 
a dzielne i wyrobione sity kierownicze tej 
in s ty tu c ji zapewniają sprawność i rento­
wność przedsiębiorstw, które będą powołane 
do życia.

Spodziewać się należy, że Sekcya III C en- 
t r a l i  dl  a o d b u d o w y  k r a j u  goręcej, 
niż dotychczas, zajmie się zaniedbanym fi­
nansowo 1 pozbawionym pomocy przemysłem 
domowym, o którym  p. Dr B a t  a  gl i a zapo­
mina, pomimo ustawicznych przypomnień, a 
jak  widzimy, przemysł ten, zasługujący ze 
wszechmiar na poparcie, nie znachodzi u- 
względnienia, ani w P a t r o n a c i e  k r a ­
j o w y m  d l a p r z e m y s ł u i r ę k o d z i e ł ,  
ani  też w C e n t r a l i  d l a  o d b u d o w y  
k r a j u ,  oddany na pastwę spekulantów ży­
dowskich, zamiennego handlu i lichwy z nim 
złączonej. Zaniedbanie to  jest ciemną k artą  
pracy nad uprzemysłowieniem kraju w osta­
tnim okresie i mamy nadzieję, że tak  p. 
m a r s z a ł e k  E k s c .  N i e z a b i t o w s k i ,  
jak  niemniej prezydent C e n t r a l i  o d b u -  
d o w y k r a j u . r a d c a d w o r u p .  H e r b s t  
zażądają uwzględnienia postulatów przemy­
słu domowego w K a i w a r y  i, S u ł k o w i -  
c a ch, Ś w i ą t n i k i  ch i przyczynią się do 
zreorganizowania tych gałęzi przemysło­
wych, tak , jak ich rozwój i praca dziesiątek 
la t na to zasługują.

Przedewszystkiem  zamówienia, jakie o- 
trzym ały te osady przemysłowe z C en tra li^  
są minimalne, jak  niemniej przydział m a te ­
ry ału, a panu referentowi z Centrali należy 
się przypomnieć, że aczkolwiek wśród pro­
ducentów niema żydków, to jednakowoż 
przemysłowi temu należy się pomoc skute­
czna i wyzwolenie z uścisku lichwy.

Posłowie ludowi: Dr B a n a ś ,  Ś r e ­
d n i  a w s k  i i Te t  m a j e i , w których 0- 

kręgach znajdują się te osady przemysłowe, 
jak  się dowiadujemy, czynią energiczne s ta ­
rania tak  w W ydziale krajowym, jak  nie­
mniej w Centrali dla odbudowy kraju, aby* 
temu faktycznie ludowemu przemysłowi 
przyjść- z pomocą. Niebawem grozi przenie­
sienie Centrali do Lwowa, a p. B a t  a g 1 i a 
nie znalazł dotychczas chwili, aby osady te, 
znajdujące się tak  blisko Krakowa, zwiedzić 
i naocznie przekonać się o potrzebach prze­
mysłu, k tóry  co najmniej nie cieszy się jego 
względami, a nie należy zapominać, że krzy­
wdy te budzą zupełnie wytłumaczone roz­
goryczenie wśród licznej ludno 'ci przemysło­
wej zaniedbanych osad. W yjeżdża też W y- 

' dział krajow y, nie pozostawiwszy . tam  po 
1 sobie żadnej trw ałej pam iątki z długiego

Odbudowa ludzi.
Napisał Fr. SaL Krysiak.

■Jibmlowuje się, choć w ojna jeszcze sza­
leje na frontach, tom gdzie to jeet możłi- 
wein_ poza frontami, zniszczone przez nią 
wsi i miasta, podnosi się z ruin zawalone 
świątynie, szkoły, tyarsztaty i fabryki, bu­
dzi się zaczątki zatamowanego gwałtownie 
rycia gospodarczego, ale najwazniejszem 
Badaniem jest już, a większym będzie je­
szcze po wojnie odbudowa ludzi, tego naj­
cenniejszego m at ery Ulu każdego narodu i 
państwa.

Wtłoczeni zupełnie bez naszej winy w 
rozpędowe koło strasznej rzezi ludzkości, 

stosunkowo największą z wszystkich złożyć 
musieliśmy molochowi wojny daninę mienia 
1 krwi i największe nas też czekają zadania 
■w dziedzinie Odbudowy porażonego nagle 
życia gospodarczego i naszego materyału 
Judzkiego.

Galicya. która tale długo była terenem 
najzawziętszych i najuporczywsżych zapa­
sów wojennych, ogromne straty  poniosła 

nie ty lko w  mieniu, ale przedewszystkiem 
iw ludziach, w stosunku do innych ’ krajów 
wielojęzycznej monarchii habsburskiej do­
starczyła największej liczby poległych i naj­

większego procentu ludzi, k tórzy wpraw­
dzie z krwawych walk unieśli jeszcze ży­
cie, ale wrócili z nich bez ręki, nogi, ocie­
mniali lub z porażonemi członkami, słowem 
kalekami.

Ja k  więc d la okaleczałego życia gospo­
darczego stworzono Centralę odbudowy 
kraju, tek  trzeba było na  gw ałt pom yśleć 
o stworzeniu odpowiednich urządzeń, m ają­
cych na  celu odbudowę ludzi, którzy  wsku­
tek ran, chorób lub innych przyczyn utra­
cili n a  wojnie zdolność zarobkowania cał­
ko wicie lub częściowo, aby ich uczynić zno­
wu produktywnym i obywatelami, la k  w in­
teresie nieszczęściem dotkniętych jedno­
stek, jak  i całego społeczeństwa.

Trzeba przyznać, że w Galicyi władze 
wojskowe i władze krajow e rychło pomy­
ślały o ciążącym ua nich obowiązku odbu­
dowy ludzi i pot.worzjdy w Krakowie, Prze­
myślu i Lwowie szkoły inwalidów wojen­
nych, K ursa dla inwalidów łtp., gdzie in­
walidzi pobierają odpowiednią naukę, wzglę­
dnie zawodowe wyszkolenie. W  ten  spo­

sób mogą oni wzbogacić i pogłębić swoje 
wiadomości zawodowe, jeżeli kalectwo po­
zwala. im dalej pracować w zawodzie, w ja­
kim dawniej pracowali. Jeżeli zań w skutek 
swego kalectw a nie są zdolni dó pracy w 
dotychczasowym zawodzie, nauczyć się mo­
gą innego rzemiosła i to  takiego., na  wyko­

nywanie którego stan ich zdrowia i osobi­
ste zdolności pozwalają.

Tym sposobem inwalidzi, którzy praco­
wali w jakimś zawodzie, mogą dzięki 
nauce w pomienionych Szkołach inwalidów 
Wojennych rozszerzyć i pogłębić swoje wia- 
a mości zawodowe, a tem  samem w p:?.y- 
szw.ści pracować będą w tym zawodzie wy- 

jdatniej i z większym dla siebie, zyskiem. Oi 
i zaś inwalidzi, k tórych kalectw o zmusiło do 
porzucenia, dawnego zawodu i którzy sta­
liby się ciężarem dla swej rodziny i społe­
czeństwa, względnie dla p ań s tw a ,. przez 
zmianę zawodu na inny odzyskują na  n o ­
wo zdolność zarobkowania, s tają  się znów 
pożytecznymi członkami społeczeństwa.

Szkoły i  K ursa dla inwalidów w K ra­
kowie, Przemyślu i Lwowie pozostają pod 
nadzorem wojskowym, fachowemi urządze­
niami zajmuje się i koszta ich ponosi K ra­
jowa K om isja Opiek? W ojennej, k tó ra  po­
siada wprost idealnego kierow nika w oso­
bie radcy  dworni Gustawa, Brucknera, młod­
szego b ra ta  naszego znakomitego uczono- 
go, dra A leksandra Brucknera, profesora li­
tera tu ry  narodów słowiańskich na uniwer­
sytecie w Berlinie. R adca dworu Bruckner, 
k tóry  jak o  radca nam iestnictwa galicyj­
skiego' krótko przed wojna przeszedł w stan  
spoczynku, objął ten  urząd n a  usilne nale­
ganie _namiestnika Diiiera i .prawdziwie oj-

r i
cowską opieka otacza wszystkie ofiary w o j 

j ny, odwiedza stele Szkoły inwalidów i ich 
poboczne filie i siacye i na  wszystkie p o łą - . 
czone z tem urządzenia potrafi, choćby z 

i pod ziemi wydobyć fundusze. J e s t  on na 
jlem  stanowisku dla inwalidów i wszelkich 
j ofiar wojny wręcz opatrznościowym cizło- 
wiekieni, a  ponieważ z ujm ującą skromno 
ścią uniika. wszelkiego rozgłosu i raczej cho­
wa się za kulisy swej rozległej i niozmim- 
nie pożytecznej działalności, naż fceby P0" 
zw-olić ogłaszać je przed światem, więc nw- 
ch.aj będzie mi wrolno choć tu taj jalro te-, 
mu, k tó ry  miał sposobność zajrzeć za te ku­
lisy i zblizka poznać tę  jego prawdziwie hu­
m anitarną dzialahiość, w tych słowach od­
dać hołd jego zasłudze.

Za daleko zaprowadziłaby mnie chęć do­
kładniejszego przedstawienia dzatełności 
istniejących w Galicyi 8 wielkich Szkół in­
walidów, poprzestanę więc na krót.kiem na.- 
aiideowBTiia urządzę?! Szkoły krakow skiej, 
ponieważ dwie drugie mniej więcej wzoro­
wane eą n a  niej. Dodari tu  zaraz nrJeay, że 
nia Morawach są dwie wielkie Szikoły inwa­
lidów i to  w  Morawskiej Ostrawie i- w Ul- 
lersdorfio, niemal wyłącznie zajęte przez 
inwalidów z Galicyi.

Szkoła inwalidów w Krakowie pow stała 
z in ic ja ty w y  Komendy twierdzy krakow ­
skiej i z rąk  .je j przejął. j§  wydział wykona­

wczy kraj. Komisyi opieki nad inwalidami. 
On obecnie kieruje wyszkoleniem inwalidów 
w ścisłym kontakcie z władzami wojskowcini.

, Inwalidzi prz/ćkazani do  Szkoły lub na 
Kursa znajdują opiekę leikarslcą w szpitalu 
głównym rezerwowym, do  którego też prze­
nosi się na  wniosek wydziału inwalidów po­
trzebujących pomocy i opieki lekarskiej * 
innych szpitali. Leczenie przeprowadza się 
wszelkimi zabiegami, jak : masażem, elek- 
tryzacyą, ginrnastyką leczniczą, ''leczeniem 
gorącem powietrzem itd . Leczenie ortope­
dyczne. przcprowadEa się także w jednym  
z oddziałów szpitala garnizonowego w K ra­
kowie otm . w krakowskim Zakładzie 7:in- 
derowsikim.

Protezy, aparaty, obuwie oatopedyczne itd. 
wyrabia się w specyalnych w arszta­
tach, utworzonych przez Komendę tw ier­
dzy w  Krakowie, a  djo laońco r. z. wytwo­
rzono 886 szjtuk protez i  aparatów  ortope­
dycznych. oraz 605 szcuk bucików ortope­
dycznych.

Szczególną opieką otoczvł wydział Kur­
sa, m ające kształcić inwalidów w rozmai­
tych zawodach i stworzyć z  nich pożyte­
cznych członków społeczeństwa. K ursa te, 
prowadzone przez fachowe Biły nauczyciel­
skie, pochlubić się m ogą bardzo, korzystny­
mi rezultatami.

(Dokończenie nastąpi).
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^gunKowo óTcresu zamieszkania w bli­
nem sąsiedztwie tego przemysłu. Mhrodai 
,m. czynnikom przed wyjazdem do Lwowa 

Orąco zalecić należy zwiedzenie przemysłu 
K a ł  w a r y  i, S u ł k o w i c a c h  i Ś w i ą -  

t  n i k a c h i poczvnierie cerowej reorganiza­
c j i  tych zdrowo pracujących gałęzi domo­
wego przemysłu, wymagających ufabrycz- 
Łienia lub ujęcia, jak się to stało z przemy­
słem koszykarskim w  Rttdłuku w dobrze zor­
ganizowany przemysł nakładczy, R. W,

" Ochrana dzieci.
Źachadnio-galicyjsLie Tow. ochrony dzię­

ki i młodzieży nadesłało nam obszerne spra­
wozdanie, z którego podajemy następujące 
ustępy:

D zięk i ogólnej życdiwości dla sp*".wn' ko­
lonii wakacyjnych, zdołaliśmy w k ró tk im  
czasie uzyskać lokale na nasze większe k o ­
lonie zbiorowe: w  J a ś k o w i  c. a c h,̂  dwór 
ofiarowany przez V P. dr. Grabor.ićzów, w 
P r a e c ł a w i u  dt>m łaskaw ie odstąpiony 

przez P.  Sadowskiego. w K  r o ś n i e  internat 
dla uczniów seminaryum nauczycielskiego, 
^ • M y ś l e n i c a c h  willę ks. Lubom irskiego 
ta  Rabą i  urządzenie bursy giirnazyaL iej, 
w  O l s z y n a c h  budynek szkolny. Prócz 
tego szereg właścicieli dóbr ks. ks pTobosz- 
Czy i  włościan oświadczyło gotow ość przy­
jęc ia  bezpłatnie pewnej liczby dzieci. Mimo 
krótkiego czasu, jaki nam oozoftal na czyn­
ności przygotowawcze, pierwsza kolonia 
T. Q. M. wyjechała z K rakow a już 30. czer­
wca, następne 3., 7. i 10. lip ca- Tym spo­
sobem każd e  dziecko m ogło spędzić na wsi 
najmniej 4 tygodnie, a w ątl cisze zostaw ały  
6, a  nawet 8 tygodni.

Ogółem korzystało z kolonii wakacyjnych 
T. O. M.:

je włościanie z całą serdecznością, pielęgno 
wali troskliwie i zwykle Chojnie obdarzał? 
na drogę.

Wszystkim tym szlachetnym opiekunom 
młodzieży składa T. O. M. serdeczne podzię­
kowanie za głębokie zrozumienie swego obo­
wiązku społecznego.

Wydatki T. O. M. na kolonie wakacyjne 
wynosiły łącznie K 59.987‘14. W  tam koszta 
kolonii zbiorowych (t. j. 470 kolonistów), u- 

trzymywanych wyłącznie przez Towarzy­
stwo, wynoczą K 49.711‘41. Licząc, że każde 
dziecko było 28 dni na kolonii, wypada 

przeciętnie p o  3 E  80 ha l .  d z i e n n i e ,  
wliczając w co wszelkie koszta, połączone z 
utrzymaniem kolonii. Te stosunkowo nizkie 
koszta, przy bardzo starannem i obficem od­
żywianiu kolonistów, spowodowały —; prócz 
dobrej gospodarki —  liczne większe i drobne 
„lufowe" dary w naturze, składane przez 
ofiarnych miłośników młodzież^.
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Stulecie Kościuszki.
Program uroczystości Kościuszkowskich zo­

stał wczoraj ostateczn;e ustalony na posiedzeniu 
przewodniczących wszystkich sekcyj komitetu 
obchodu, które pod przewodnictwem wicopr. 
RoiYgo obradowało w magistracie. Podajemy 
jeszrzo następujące szczegóły: Otwarcia wysta­
wy Kościuszkowskiej dokona r. Muczkowski w 
sobotę o godz. 12 w południe. Na uroczystej 
wieczornej Akademii sprzedaż programów i 
kwiatów objęły chętnie artystki teatru miejskie­
go. Komitet przygotował, oprócz nalepek, jesz­
cze szereg innych pamiątkowych rzeczy, jak 
obrazy Kościuszki w artystycznem wykonaniu, 
po 2 kor., odznaki metalowe i szereg wyda­
wnictw. Sprzedaż nalepek w razie niepogody 
odbywać się Dędzie po sklepach, kinach i rastau- 
racyach. W czasie uroczystych nabożeństw 
zbierane będą we wszystkich kościołach składki 
na rzecz Litwy.

Ustalono ta.kże porządek pochodu, oraz uro­
czystego nabożeństwa na Wawelu. Wstęp do 
kościoła katedralnego będzie za zaproszeniami 
Wejście do katedry otwarte będzie tylko od 
ul. Kanoniczej. Od strony placu 00. Bernardy­
nów wchodzić będą mogły tylko grupy, któ­
rym wyznaczono miejsce w pochodzie w części

Lwią część „platzkart" wydaje się poza kasą 
za pry watnem pośrednictwem.

W dniu 6 października b. r. wyjeżdżał z Wie­
dnia osobowy pociąg Nr 27, składający się co 
najmniej z 30 wagonów, które, prócz paru wo­
łów  pierwszych za maszyną, zarezerwowane 
były dla wojska,. Ku tvm paru wozom biegły 
na każdej stacyi tłumy ludzi pi zez sząreg dwu­
dziestu kilku wozów. W pierwszym wozie oso-
bowvm za maszyną w l 1/, przedziale I klaski KONFERENGYA O TEATRZE LWOWSKIM, 
siedziało nas 9 osób (bo tyle jest miejsc), a w W tych dniach odbyła się w auli Tow. poli- 
krużgauku na kufrach dalszych 6 osób. Druga 
klasa jeszcze szczelniej byk. zapełniona. Siedzie­
liśmy tak, kiwając się w półśnie, aż do Przero- 
vva. gdzieśmy około godz. 3  i pół w nocy przy­
byli.

W  tem otwiera drzwi żołnierz z nałożonym 
na karabin bagnetem i krzyczy: „AUee heraus!“
Zdumienie. Zapytania rozespanych pań: „Wa-
rrm °“ „Fragen Sie nicht. Tummeln sie sich“ . 
Na zapytanie z mej strony dostałem odpowiedź: 
„TTier koramt Miłitiir". Ponieważ żołnierz ów był 
wobec pań. któro chciały swą. postać przypro­
wadzić do porządku, bardzo opryskliwy, wiec 
one, c-turwszy się tylko szatami, zabrawszy 
swe manatki jak mogły najprędzej, się wynio­
sły. Ja  wyczedlem ostatni, chcąc tią przeko­
nać, kto te klasy zajmie. Weszło 4 podpor. ! 
poruczników z.p strzelbami we futerałach, z tor­
bami myśliwskiemJ i plecakami. Je-lm z nich 
położył się w półcoupe, 3 innych w calem couuęt 

Nas 15 osób wyrzuconych rozmieściło się po 
krużgankach i stojąc, odbywało dalszą drogę. 
Konduktor Machał na moje zapytanie dał mi 
następująco wyjaśnienia: Rozkaz do wyrzuce­
nia podróżnych (którzy w Wiedniu w zapłacili 
bilety I kla3y) dal komendant stacyi Przero- 
wa. Ci pp. oficerowie mieli karty jazdy 2 klasą 
i jechali n a  p o l o w a n i e .

Z WYSTAWY ZWIĄZKU ARTYSTÓW POL­
SKICH. Nieustająca wystawa w lokalu po­
wszechnego Związku artystów polskich została 
świeżo zasilona licznemi dziełami, zarówno z za­
kresu religijnego, jak i świeckiego. P. Stachie- 
wicz dołączył do poprzednio wystawionych kil­
ka nowych dziel; J. Bukowski nadesłał liczny

Przy wyborze dzieci, wysłanych na kolo­
nie, uwzględnialiśmy przedewszystkiem sie­
roty wojenne, dzieci nowołanych pod broń 
lub dotkniętych klęską wojny.

Uradzając kolonie wakacyjne w obecnych 
warunkach dowiedliśmy, że przy dobrej wo­
li można usunąć nawet takie trudności, k tó ­
re wydawały się niepokonalne, a przykładem 
swoim zachęciliśmy inne stowarzyszenia, do 
wysłania dzieci na uieś. Usiłowania te po­
parliśmy: pomocą w aprowizacvi, odstąpie­
niem ofiarowanych nam loka1! lub za?: łkam i 
pieniężnymi.

I tak: Sekcji kolonii wakacyjnych Pol­
skiego Związku Niewiast katolickich odstą­
piliśmy willę z urządzeniem w Żegiestowie 
1 uzyskaliśmy w Krajowym Urzędzie gospo­
darczym beznłatnie mąkę d a  wysłanych tam 
40-stu seminarzysfek. W gotówce wjmtaci- 
liśmy: K 5000 komitetom parafialnym, które 
wysJałv do Kochanowa około 200 dzieci, 
K 1000 Ogiwtku polskiego nauczycielstwa 
ludowego w Białej na urządzenie kolonu w 
Szczyrku dla 20 chłopców i 10 dziewczynek, 
K 1000 Towarzystwu Szkoły Ludowej na 
wysłanie do krewnych na wieś znacznej ilo­
ści dzieci robotników fabrycznych z Białej, 
Przywrwu, Mor. Ostraww itd., K 4£0 dla skau­
tów wiedeńskich, wyjeżdżających do Poręby.

Kolonie wakacyjne T. 0 . M. wpłynęły ko­
rzystnie na zdrowie i rozwój wysłanej mło­
dzieży. Na żadnej kolonii nie było wypadku 
zakaźnej lub o^łojnej choroby.

Przy urza hzaniu kolonii wakacyjnych po­
magały T. O. M. bardzo gorliwie miejscowe 
Komitaty w Krośnie, M yślenieac-.fr i Przecła- 
wiu. .Komitety te, złożone z najwybitniej­
szych osobistość1', tak serdecznie opiekowały 
się kofonirtanrit że w  inrenin młodzieży na­
leży im .się najgorętsze: podziękowanie.

Koloniści nasi doznawali wszędzie gościn­
nego przyjęcia i serdecznej opieki } tak: u 
p. Bofesława Rossowski“go w  Eisrnszowej. 
Ks. Feliksa Chudego w Zaleszanach, Dra 
Tadeusza Flisa, w Bieczu, pp. Minaso więzów 
w Gliniku maryampofeloto, p. Zofii Mltora- 
jowei w MaV.u, p. Wacławowej Oborskiej w 
Mielcu, p. Maryi Pepłowskiej w Gnojnicy, 
p. LiHwiki Rozwadowskiej w Tuchowie. Ra. 
kanonika Rychła, w Miechocinie, Dra Trze 
ciaka w cScowe:7yiiie, pp. Starzewskich w 
Klęczanach. Większe grupy bolonistek przy­
jęli w swoich dworach i stworzyli im pobyt 
wprost idealny: Br. Romanowa Potocka w 
Potoku, Księżne Dominikowa i Hieronimowi 
Radziwitkiwe w Aleksandro wicach, pp. Wło- 
dzin ier> owie Sroczyńscy w Mędrzechowie, 
pp. Waleryanowie Śtawiarscy w Chorkówce.

Bardzo sympatyczne były pojedyncze ko­
lonie u rodzin włościańskich, jak w  Żbiko- 
jfioaeh, Dąbrowie, Witowie. Dzieci przyjeż­
dżały zwykle na plebanię, stamtąd odbierali

jego czwartej i piątej. Postanowiono zwrócić j zbiór prac dekoracyjnych (projekty polichro- 
się z apelem do publiczności, aby w czasie j mii, projekt ołtarza w modelu wys. 1.30 metr. 
przechodzenia pochodu ustawiała się na ulicach rzeczy omam., drukarskie); Br. Olszewski: więk- 
tylku na chodnikach, pozostawiając środek u- szy obraz biblijny; St. Fabiański projekt; ołta-
licy wolnym.

Na Akademię sobotnią i niedzielną w teatrze 
miejskim obowiązuje strój wieczorowy lub czar- 
mara.

Niesympatyczny incydent wywołało na po­
siedzeniu stanowisko Ligi kobiet, która w osta­
tniej chwili udział swój w pracach komitetu 
uczyniła zawisłym od szeregu warunków, po­
stawionych w ostatniej chwili. Komitet, wycho-

rza; L. Stasiak zajmujący obraz religij. rodza­
jowy i kwiaty, zaś L. Barabasz. O. Steinhilbe- 
równa i Br. Vopalka pejzaże.

W ostatnim cazsie odbyty się zbiorowe zwie­
dzania pizez zakłady naukowe i publiczność. 
Oprowadzał gości sekretarz Związku, prof. Ol­
szewski.

Wystawa, umiejętnie zaaranżowana, sprawia 
dodatnie wrażenie. Zarząd spolyka sie z uzna-

wiatów i powzięto szereg doniosłych uchwał, 
celem złagodzenia nędzy, która z otrzymanych 
sprawozdań przedstawia się w bardzo ponurem 
świetle, szczególnie pod względem wielkiego 
niedostatku żywności, opału i odzieży. Z począ­
tkiem tygodnia rozpoczną się objazdy delega­
tów koniite!u po obszarach skutkami wojny 
dotkniętych, celem naocznego zbadania rozmia­
rów kiecki.

dząc ze słusznego założroia, że podobne s ta - ; niem ze strony duchowieństwa za aktualny, in- 
wianie wostyi nie licuje z powagą sprawy, formacyjny dział wystawy co do odbudowy 
postanowił jednoo-inśnie odmówić postawionym kościołów, obrazów religijnych i t. p. Otwar- 
żadaniom, wobec czego Liga ma zamiar na w ła-; cie, po przerwie dla przeprowadzenia zmian, “ i- 
sną rekę, niezależnie od akeyi komitetu obcho-' stąpi we czwartek 11 b. m. Wystawa otwarta 
iłowego, zorganizować zbiórkę uliczną na swe od godz. 10y2 do 11/2 rano, a od 5 -6 popoł. 
cele. Uważamy, że tego rodzaju separacya za- (oprócz niedziel i świat), Szpitalna 21. 
sługuje na jak najostrzejszą naganę, gdyż sta- OJCIEC MIKOŁAJA KOPERNIKA. Od je­
nowi rozbijanie akcyi Irtóra nowinna przecież dnwgo z historyków krakowskich otrzymujemy 
przynajmniej w takich momentach. jak obchód następujące uwagi: Wiedomośc, ogłoszona we 
ogólnn-narodowy. być wolną od partyjnych.za- fejlotonie „Głosu Narodu11, jakoby <yc.ioc wiel- 
w iści. i kiego astronoma zwał się Mikołaj Koppapnigk,

* * * > [ był zamożnym krakowskim kup -em, któiy się
Komitet F ' -  i-iszkowski wydał nabpki, przesiedlił do Torunia, wymaga obja-

przedrtawiajaoe i «''eki sztandar powstańczy, śnietiia. Krakowskie księgi miejskie znają oby- 
pod trzy mywany prz.‘'z kosy chłopskie Medal watela miasta Krakowa* Mikołaja Kopernika, 
Kościuszkowski, który sprzedawany będzie przy i ten żyje w wieku XI vr. Mianowicie w r. 
stolikach, przedstawia na jednej stronie popier- 1335, jest on płatnerzem.. wyrabiają.cvin pan ce­
rto K.rścTw-ahi. na drugiej zsś widok Wawelu 
i Kopca .! o pracą ark. Wysockiego.

K R O N I K A .
CZWARTE t,

11
Anastazego

W9chód słońca o godz. <Vf>7 r. 
Zachód „ „ 4.58 w.
Długość dnia godz. II m. 0.3 
Najnii. ciepłota 87. na|w. 14.7. 
Prognoza: Pochmurno, możliwy 

deszcz.

Z miasta.
PRZECIW WYWOZOWI Z KRAJU. Z namie­

stnictwa (krajowego Urzędu gospodarczego) ko­
munikują nam. Dł»«.ł<> do wiadomości namie­
stnictwa. 4e z kraiu wvwozi się z a g r a n i c ę  
p a ń s t w a  środki żjrwnośoi, a wśrńa tychże i„ . . , . , J . . . , . chodzenie wielkiego astronoma polega na pr:artykuły zajęto przez państwo, jako mąka i ro- 1
śliny s*rączkowe. Artykuły te wykupują osoby, 
kture następnie badźro same wyjeżdżają poza 
granicę państwa i zabierają je z sobą, hądż też 
wysyła ją je w mniejszych luh większyi h pacz­
kach jako przesyłki wojskowe. Aby zapohiedz 
temu wywozowi, c. i k. uas-zi na komenda ar­
mii po'ecila c. i k. komendom a-mii, epeniją- 
cym w kraju, przyjmmnieć ludmArt za pośre­
dnictwem władz politycznych danego okręgu, 
że sprzedaż artykułńw zajętych erze* wojsko 
jest zakazana, że zatem ktokolwiek sprzedając 
tego rodzaju artykuły, przekracza ten zakaz i 
w ten sposób umożliwia nabycie f wywóz, po­
dlega surowej karze.

STOSITNKI NA KOLEI PÓŁNOCNEJ. Otrzy­
mujemy następujące piwne, MW ostatnich cza 
sach wytworzyły się na dworcu kolei północnej 
w Wiedniu stosunki którym warto poświęcić 
parę słów. Pnbliczność chcąca wyjediać po­
spiesznym pociągiem, cz -ka na ozy ikanie kar­
ty na miejsce w ogi nku przed kasą po 4—6 go­
dzin. Vrśród lego długiego czasu kasy er sprze­
daje 3- -4  „platzkarty“ do I kL, 3—10 do dru­
giej, poezem oznajmia, że w pot iągu pospi“sz- 
nym wszystkie miejsca zajęte. Pytanie: JaL i 
ki“dy się to stać mogło? Odpowiedź prosta:

rze, w następnym  zaś toku otrzym uje on prawo 
miejskie. (Dr Jan Ptaśnik „Cracovia Artificurn“
53 i Dr Stanisław Kaczmarczyk „Libri jurls ci- 
viii8“ 4Ó4). Daty te wykluczają jakoby on mótrł 
być ojcem astronoma, zrodzonetro w r. 1473.
W piętnastym wieku istnieje w akta tik krakow­
skich tylko Jan Kopernik. Ten nw.yjamje pra­
wo miejskie w r. 1437, w następnym roku jo 
składa, a w r. 1440 na nowo je przyjmu je.
Tylko on mógł być i był prawdopodobnie oj­
cem astronoma. Możnaby wprawdzie przyjąć, że 
w XV wieku istniał obywatel kra,kow;ski Miko­
łaj, że będąc urodzonym » Krakowie nie potrze­
bował przyjmować tu ...tywatolstwa, sku‘kiem 
czego w księgach nie jest zmisany, ale to był­
by dowód płynący z negacyi, zatem mało prze­
konywujący. Wykluczyć również należy, żeby 
duński uczony mógł znać krakowskiego obc- 
wat.ela z XV w., którego krakowskie akta nie 
znają. Mimo tych zastrzeżeń, krakowskie po-

iw-
dzie, wielkim aktywem wydawnictw pp. Kacz­
marczyka i Ptaśnik a jest wydobycie na iaw "~n " ' 
prastarej rodziny mieszczan kiakowskićn Ko- i  v,e to, o kapitale4,809.00* kor.,
norników powsta.o ze zfuzynonowama się rafineryi spi-

\sć iC łF L E  BRONI MYSLIWSIDEJ ma- i ^  A,f̂ a p to ck ieg o  w Łańcucie z
ją, wedle nadesłanego nam zawiadomienia. nfmrnyą Braci Kapelusz w Brodach. Ra,

iszać się po odbiór tejże w najbliższych dniach nadzorcza, w którei =kład wchodzą, pp.: Jó-
licvi D otyczy’ l v a p ^ *  W iktor ' <oelusz, S t a n ó w  * o-

technicznego —• jak donosi „Graz. Iw.“ — kon- 
femmeya o teatrze lwowskim, staraniem grona 
uUtejszycti literatów i krytyków. Ghodziło o uu- 
bliczny protest przeciw dzisiejszemu stanowi i 
potiomowi ajlystycznemu teajra miejskiego. 
Ton przemówień był mocny i dosadny, ood ko­
niec podniecony. Przewodniczył p. Anfoni Go- 
dzi^mba Wysocid, kierownik Teatru Niezale­
żnego.

DEŁEGACYA K. 3. K. W ZAGŁĘBIU KAR-
WINSKIEM została utworzona w sierpniu br. 
W skład jej wchodzą pp.: Piotr Feliks, kierow- 
nik poL gimn. real. w Orłowej jal-o prezes, 
prof. Gustaw Szura jako sekretarz, ks. Em. 
Brzuska jako skarbnik i Leopold Scheffer, dy­
rektor szkoły górniczej w Dąbrowie. Delega- 
cya rozpoczęła już swoją działalność szkolną, a 
ma zamiar w zimie AtwieraS zakłady zupne i 
tanio kuchnie tak dla młodzieży jak również 
dla dorosłych. Starać się równiaż będzie zaopa­
trzyć najuboższych w ubrania i obuwie.

FREKWENCYA W SZKOŁACH T. S. L. NA 
ZACHODZIE. Zarząd gł. T. S L. komunikuje: 
Gimnazyuir realno w Białej 523 w r. szkolnym 
1916/17 —- 519, sen maryum naucz, męskie w 
Białej 44 (74), gimnazyum realne w Ortowej 
364 (337), s^minaryum naucz, żeiisłde im. Fr. 
Preisendanza w Krakowie 194 (198), męska 
szkoła wydziałowa w Białej 465 (443), żeńska 
szkol® wydziałowa w Białej 451 (5031, szkoła 
wydziałowa mieszana w Czechowicach 109 
(96), Szkoła wydziałów a męska i żeńska w Mo­
raw. Ostrawie 405 (462), Szkoła mieszana w 
Jaworzu 78 (51), Szkoła w Radwanicach 110 
(118), Szkoła w Maryańskich Górach 298 (298), 
Szkoła w Przywozie 2G0 (251), Szkoła w Kra­
kowie 68 (59). O c h r o n k i :  w Leszczynach 
95 (60), w Mor. Ostrawie 32 (31), w Witkowi- 
cach 39 (68), w Maryańskich Górach 31 (46), 
w Pi7,ywozie — mieście 65 (33), w Przywozie 
— Odra 43, * w Radwfchieach 25, w nermaiii- 
cach 46 (48), w ogródku dziecięcym w Krako- 
wio 29 (4.5).'

Razom w zakładach T. S. L. na zachodzie 
jfcst 3872 dzieci. Nie są tu jeszcze wliczone U- 
zupełniająee Szkoły przemysłowe w Białej, Mo­
raw. OAtrawie i Przywozie oraa nowo pozosta­
jąca Szkoła wydziałowa w Polskiej Ostrawie,

WOJOWNICZA RADA MIEJSKA. Rada mia- 
' sta Cieszyna na wniosek lekarza Dra Hinter- 
stoissera uchwaliła jednomyślnie bardzo obszer­
ną rezolucyę, zwoacającą się stanowczo prze­
ciwko pokojowi bez odszkodowania i bez anek- 
syi. Równocześnie Rada wysłała telegram gra­
tulacyjny do Hindcnburga.

DLA I EGIONIST ÓW W SZCZYPIÓRNIE. 
W  Oiuszyuie zawiązał się komitet śląski dla 
niesienia pomocy nkernowanym legionistom w 
Szczyniórnin. Komitet ogłosił odezwę, w której 
mi #dzy iunemi c/yiamy; Wystawiliśmy hufiec- j 
legionistów, którzy,trzy lata temu poszli pie­
czętować krwią lii-irc'izielność ziemi cieszyń­
skiej od pnia macimysjego, wyposażyliśmy ten 
W d ę , zebraliśmy następnie około 50 tysięcy 
koren na złagodzenie Goli braci w Królestwie 
i r.a Litwie, a teraz czas pomyśleć o pomocy 
d!a internowanych legionistów w Szczypiórniel 
Pomóżmy im w niedoli, pomóżmy, by się ostali 
przy życiu — wszak to bracia nasi... Przewodni­
czącym komitetu jest poseł ks. Józef Londrtn,

JĘZYK MADZIARSKI NA MORaWACH. 
Do praskich „Narodnich Listów“ komunikują z 
Moraw, iż na- licznych dworcath kołei państwo­
wych morawskich pojawiają się od pewnego 
czasu obok niemieckich także na^sy  madziar­
skie, lecz niema tam czeskdcłr.. Organ czeski 
pyta, czy język madziarski ma mieć w czes­
kim kraju większe prawa od cRertdego

PRDMOCYA POSŁA K RA MARŻA. Według 
ir.forwaryi pism czeskich, “  dniach nnjbliż- 
zych odbędzie się w uniwet%teeie czeskim w 

Pradze ponowna promocya posła Kramarza na 
doktora praw. Poseł Kramarz utracił stopień 
doktora praw wskutek wyroku, z as .>1 zając e- 
go go na karę śmierci za zbrodnię zdrady Siami.

Bobestie, Idzestie, Komarestie, SIoDodzia, KtfJ 
czurmare,. Stefanówka und Unter Stanestie, d!^ 
przekazów pocztowych i pocztowej Kasy oszczęi 
dności urząd pocztowy Breaza, a dla ogramczoł 
nego ruchu pakietowego urząd pocztowy WyżnM 
ca nad Czeremoszem.

Z ŻAŁOBNEJ KARTY LEGIONÓW. Przed 
samym wyjazdem 8 pjk Legionów polskich 
Warszawy zmarł nagle sierżant sanitarny pu 
ku, Henryk Olej Z zawodu raucaydel md ot 
w Puńcowie na Śląsku, służył §p. Olej w 8 pu 
ku od początku, brał udział we wszystKich je 
go bitwach wśród największych mebezpie 
czeństw ratował życie ludzkie i uratował nie, 
jeomo. Nieustraszoną odwagą i poświęceni'm 
zdobył sobie dwa medale waleczności, a nadtoj 
miłość kolegów i szacunek przełożonych. Jaka( 
wiemy syi_ Slaska, nie zanomina* o kraju ro  ̂
dzinnym i na polu bitwj. Za jego ąpirawą zasi  ̂
lał się fundusz „Macierzy Szkoinej“ ^ładkandf 
Żołnierzy 8 pp.. on też był jednym i  inieyato-i 
rów medalu profesora Raszk' ku czci poległy clą 
legionistów Ślązaków.

T T u K R O L O G łA .
W Wiedniu, w szpitalu powszechnym, zmarł 

gr.-kat. proboszcz, poseł do Rady państwa, ks? 
Józef F o l i a ,  wskutek ciężkiej; opera cyn ZS4 
czył lat 55.

REPERTUAR TEATRU IM J. ŚŁOWACEi
(Program na stronicy czwartej.)

C z w a r t e k :  „Nowa Dejimira*' Słowarttfegos
P i ą t e k :  „Kościuszko pod Racławicami" W l 

L. Ar czy ca.
S o b o t a  po południu o ąoćL. 8: .JCoścłueitał

pod Racławicam1 — wieczór „Uroczysty wie* 
czór >.v uczczeniu 100 rocznicy śmierci Koe 
ściuszkL

N i e d z i e l a  po poŁ o godz. 8: ,/Kościuszk*J
pod Racławicami" — wieczorem: Uroczysty wice 
u^ór ku czci Tadeusza Kościuszki

Repertuar featrt* ludowegŁ
W e c z w a r t e k :  ,,Przekupka Wcnjr*wr,k&“.
W p i ą t e k :  „Pawie piórkr".
S o b o t a  popoł.: „Dawid Copperiield" — wiw 

czccm: „Przek ipka warszawska .
N i e d z i e l a  popoŁ: „Obrona Częstochowy" -g  

wieczorem: „Przekupka warszawska4' ,

NGWE TOWARZYSTWO AKCYJNE. W lo­
kalu filii Banku kraj. nastąpiło w dniu dzisiej­
szym ukonstytuowanie świeżo koncesyowamgo 
Towarzystwa akcyjnego dla przemysłu spiry­
tusowego i chemicznego z siedzibą w Krako-

M iejski teatr lu d ow y.
„Przekiiiłka waisiawska" — A. Eełcikowskiego,

B “nertuar sceny luaowej przez wprowadzenie 
na nią obrazu historycznego BeVikowskiega| 
wzbogacił się o rzecz, którą wielokrotnie wystać 
wiać można w niedziele i dn, uroesystosei na­
rodowych z przeznaczeniem dis najszerszych| 
warstw. Przygotowanie tej sztuki na zbliżaią-| 
cy się obchód Kościuszkowski powitać należy 
z uznaniem. Posiada ona bowiem wartości, któ«| 
ro znajdą serdeczny oddźwięk u  publiczności! 
teatru ludowego. W paru rysach odmalował taj 
autor łatwość, z jaką Kościuszko trafia: do pro­
stych serc i z jaką zjednywał umysły dla ra­
tunku Ojczyzny, dał wL erunek dzielnej war­
szawskiej przekupki, k tó ra  w czasie oblęzenial 
W arszawy przez Prusaków wielce przysłużyła; 
się wojski narodoweiu^pwokBtaw* -w reuciLży­
w a part-yo-tyzir i niezłomny charakter ks. Józef# 
oraz miękkość i małoduszność króla Staniała-! 
wa Augusta.

Sztuka, podzielona na pięć obrazów, wyma­
gających większej sceny, dużei ilości staty­
stów i odpowiednich środków technicznych, gra­
na ongiś w teatrze miejskim, niewątpliwie lep­
sze, zwłaszcza w scenach zbiorowych, czynił# 
wrażenie. Przyznać jednak należy, że nasza dra­
ga scena uczyniła wszystko, aby patryotycz*, 
nym obrazom dao możliwi* najodpowiedniejsza 
ramy, oraz baiwne tło.

Naogół grano „Frrokupkę warszawską" po« 
prawnie. Artyści przygotował’ się do ról su* 
miennie i usiłowali jak najlepiej wywiązać siq| 
z zadania. Główna rola Magdy, przekupki, przy­
padła p. Ołskiej. A rtystka jednakże zbyt 
akcentowała, sworsfroM właściwi, rej po.rtaci;,' 
Magda była sympatyczną, zaradną i e n e ^ o z a ^  
dziewczyną, lecz za mało... przekupką. Kościu­
szką był p. Przyste*ski. ks Jozefnm o trafnej 
masce p. Boehlke, Królem p. Bchneid, niedo­
szłym szpiegiem, strzelcem ks. Michała Ponia­
towskiego, p-. Korecki. Z epizodycznych f ira r  
wyróżnili się p Knchjirski jako generał pru­
ski Mastein i p. Bilińska jako pani Grabowska^

T eatr na wtorkowej premierze był pełnw pu-, 
blicznosć żjrwo oklaskiwała sztukę i w y k  o n a  w d  
ców E. Z.

w biurze nr 35 w dyrekcyi policyi. Dotyczy 
to tych. którzy swą broń złożyli na policyi w 
roku 1914

Z Połnkł 1 z* światu.
NAMIESTNIK GAI1CYI ME LWOWIE. Na

miestnik gen. pułk. hr. Huyn wyjechał na kilka 
dni do Lwowa.

NAMIESTNIKOWSKI KOMiTEl R/.TUNKO 
WY dl: oswobodzonych obszarów kraju pod 
protektoratem cesarza Karol® L, rozpoczął w 
ubiegłym tygodniu — jak don ort „Gaz Iw.“ —  
swą działiność pod kierownictwem eta]o urzę­
dują ego prezydenta. Dra Ignacego Demnow- 
skiegn. Oprócz posi<rtzeń wydziału wykonawcze­
go odbyłj się dwa posiedzenia komisyi apro- 
wiza .yjnej. Na poui >dzeniach tych przeprowa- 
dzoi o wyczerpującą dyskusję nad mateęyałem, 
aosiA-czonym przez starostwa odzyskanych po-

waMn' br. Alfred Potocki, Wilhelm Schmidt, Dr 
Jan Steczkowski, Otto Stern, Di Marcin Szar- 1  

ski i Gustaw Weintraub, ukonstytuowała s ię ,1 
wytierajao prezesem br. Alfreda Potockiego, a 
tegoż zaatepcą dyr. Dr Steczkowskiego.

Z KRAK. TOW. TECHNICZNEGO. W piątek 
dnia 12 b. rn , zamiast zwyczajnego żebran ia ,! 
wieczornego, odbędzie się zwiedzanie „Krzy- 
sztoforów". Objaśnień udzielać będzie p. Wa­
cław Krzyżanowski. Zbiórka, ze względu na ry ­
chły zmierzch, punktualnie o godzinie 3 na rogu 
„C-D" przed Krzysztoforami.

BIUSTY TADEUSZA KOŚCTISZKL odlewy 
gipsowe dla, komitetów obchodowych i osób 
prywatnych dostarcza wystawa wyrobów k ra ­
jowych i^igi pomocy przemysłowej w Krakowie, 
ul. Straszewskiego 28.

POCZTY Na  BUKOWIN®. Na Bukowinie 
otwarto dla zwykłych Iisłów urzędy pocztowo

N ?u k a, H tertiiira, $zt»ka„
KOŚCIUSZKO JAKO OBKOŃCA LUDU*

Opowiedział Wiktor Gzajewski. Lóttż 1917.
W wydanej, jako pam iątka stulecia Kościu­

szki, broszurce autor daje zwięzły rys hi®rory- 
czriy. r którego czytelnik się przekonuje, że 
Kościuszko był zawsze przyjacielem ludu i sta­
rał się, aby lud uzyskał należne mu prawa oby­
watelskie. W przedmowie do braci włościan pro­
ponuje autor, aby cała zima I przeunow“k nrzy- 
sałngo roku pod dewizą: Pomocy ludu dla 
miast im. Tad. Kościuszki — zjednoczyły wiea 
polską w niesieniu p o m o c y  miastom, którym 
głód lairraża. •

„POLEN. ALS FREIHEITSHORT". W jednym 
z ostatnich numerów zamieściła „Kńłnische 
Volkszeifcung“ nod powyższym tytułom ohszer-' 
ne uwagi sprawozdawcze o pośmiertnym prze­
kładzie pracy ś. p. Stefana BuszczyńskVgo 
p. t. „Fieihoitshort". wydanym w r. b w K ra­
kowie «jla zaznajomienia opinii niemieckiej x 
Polską. Dziennik koloński streszcza dokładni® 
przewodnie idee dzieła Buszczyńskiego i docho­
dzi do wniosku, że „bez nawiązania do tysiąc­
letnich, często świetnych dziejów i tradycyj 
polskich, oraz odrębnych właściwości narodo­
wych, jakie się pod ich wpływem wytworzyły, 
niepodobna budować narodow. polskiemu n o  
wego państwa. O tem muszą pamiętać ci, co 
pragną umożliwić odbudowę Polski".

i
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inletyn austro-węgierski.
W iedeń, dnia 11. października 1917. 

TJrzedownie ogłaszają dn. 10. ̂ października 
•1917: " '

Nigdzie nie było szczególniejszych wyda­
rzeń,

Szel sztabu generalnego.

Biuletyn niemiecki.
Berlin, dnia U- października 1917.

"Wielka główna kw atera ógłasza dnia 10. 
października 1917:

Zachodni teren:
Grupa ks. Rupreckta: Na polach bitwy we 

Pkautryi wczoraj oprócz 11 dywizyi angieł- 
ski *  wystąpiło do boju znowu wojsko fran­
cuskie. Ogromne napięcie się obu sprzymie­
rzonych mocarstw zachodnich wyczerpało 

się w zapasach całodziennych wskutek wy­
trwałości naszych wojowników flandryj- 
6kich. Ataki poranne, urządzone po jak naj­
silniejszym ogniu huraganowym, były wstę­
pem do bitwy, która rozgrywała się przy 
nimntwiMTj strasznej kanonadzie aż do póź- 
Brf nocy na przestrzeni bKzko 20 kilometro­
wej na połach lejowych między Bixschoote 
a Gheluveit. Przeciwnicy rzuoali wciąż nowe 
ó ły  do wałkŁ SHy te w niektórych punktach 
nieraz sześć razy szturmowały do naszych 
Imil Na pafarinig od lasu Houthoulster nie­
przyjaciel zdobył teren około 1500 m. pod 

Draathank, Mangełaere, Veldhoek i kolo 
dworca Poelkapełle. Ate kontratak naszych 
rezerw ograniczy! jrys aakaa początkowy. 
Od Podkapelle aż na pokutnie od  Ghduvelt 
nasze wtrłeezne wojska odzyskały swoje li­
nie bojowe. Powtórne nieprzyjacielskie ata­
ki przeciw temu frontowi, szerokiemu na 13 
km. załamały się wszystkie wśród jak naj­
cięższych strat.

U innych armii działalność bojowa była 
nieznaczna. Tylko nad Aisną zwiększył się 
bój ogniowy. Na południ* od drogi-Laon— 
Soissons odparto atakujące kompanie fran­
cuskie.

Wschodni teren.
Nie było szczególniejszych wydarzeń.
Front macedoński: Na połnd*owy zachód 

Od jeziora D ejrw  od*arii BnJgwrzy kilka od­
działów angielskich, które po dłuiszem przy­
gotowaniu ogniowem zaatakowały.

Pierwszy jen. kwatermistrz Ludendorff.

Vi££zcmv biaJetya Hiemiecki.

PRZYGOTOWANIE DO NOW EJ AKCYI.
Petersburg. B. kor. Ag. pet. Prezydent 

ministrów Kieroński i gen. Wcrehowski i 
adm irał W erderewski odjechali do głównej 
kwa-tery, gdzie odbędą szereg koijfcTontyi 
także i z zagranicznymi attaohes wojsko­
wymi.,

Gławna przeszkoda zawarcia pokoju.
Wiedeń. (Telefonem)..Z głosów prasy wie­

deńskiej o zajściach w sejmie Rzeszy w y­
nika, że socy aliści będą zwalczać kancle­
rza D ra Michaelisa, jak  to  zresztą „V o r 
w aerts“ otwarcie zapowiedział. Co do mo­
wy D ra Kuhlmanna, to  w  kołach berliń­
skich za najważniejszy uważają ustęp od­
noszący się do Belgii i Alzacyi i Lotaryn­
gii. Klihlmaawi wyraźnie powiedział, że nie 
Belgia, ale Alzacya i Lotaryngia stanowią 
najważniejszą przeszkodę do zawarcia po­
koju. Z tego wysnuwają pisma wniosek, że 
w drodze poufnych rozmów pokazało się, że 
ustępstwa Niemiec w  sprawie Belgii nie 
przyspieszą pokoju, ale jedynie wydanie 
Alzacyi i Lotaryngii F ran c ji.

0  politykę zagraniczną Niemiec.
Berlin. B. kor. W  sejmie Rzeszy niemie­

ckiej toczyła się w dalszym ciągu dyskusya 
nad polityką zagraniczną.

Pos. H a u s m a  n n (post. party i lud.) po­
w itał z zadowoleniem, że hr. Czernin stara  

f się oprzeć politykę na  pobudkach idealnych. 
Rozważając przeszłość oświadcza mówca, że 
drogi, którem i szedł hr. Buelow! nie prowa­
dziły do celu, gdyż od szeregu la t sprowa­
dziły politykę" nieprzyjaźni i prowokacjo. 

Hr. Bueiow nie pragnął wprawdzie wojny, 
był wielkim d y p l o m a t ą , n i e  był mężem 
stąnu. Tem różnił on się od swego następcy. 
M ó w ca zawiadamia, że Jaures na 30 dni 
przed śmiercią powiedział, że p o l i t y k a  
f r a n c u s k a  m u s i  . z m i e r z a ć  d o  t e ­
go,  a b y  u w o l n i ć  s i ę  z w i ę z ó w  ro-  
s y j s k i c h i z b l i ż y ć s  i ę d o  N i e m i e c ,

[ odszkodowania, to należy zważyć, co czeka 
i N iem cy, g d y b y  m ia ły  dźwigać ciężary tej 
w ojny .  Musimy, powiada W estarp, wyży­

na-,;; o po łożen ie  wojskowe, aby z a p e -

R  kor. Biuro Wolffa, dnia 10. paź­
dziernika wieczorem: We Flandk-yi czynność 
ogniowa o zmiennej sile. Koło lasu Chaune 
na wsehód od Mozy miejscowe walki piecho­
ty, które miały przebieg dla nas pomyślny. 
Na wschodzie nie wydarzyło się nic waż­
nego.

S ytu acya  w  R osyi.
P i li i i■ rg  B kor. Pet, Ag. Tel. donosi; 

R ada Ł  Z. przyjęła rezolucyę, zapropono­
waną przez maksymalistów, wyrażającą pro­
test przeciw współdziałaniu z żywiołami mie­
szczańskimi oraz zapewniającą, że właśnie 
zwołane ogólne zgromadzenie rad, robotni­
ków i żołnierzy potrafi stworzyć właściwą 
wteAaę rewolucyjną.

W wSag przynależności partyjnej nowy 
gabinet pniedstąwia się następująco: prezy­
den t ministrów, mńftster kolei i m inister rol­
nictwa są rowołacyjnymi socjalistam i, mini­
ster  ̂ spraw wew ^trznyeh, sprawiedliwości, 
robot i spraw żywnościowych są socyalnymi 
demokratami^ minister wojny, marynarki i 
oświaty są niezawisłymi soeyafistami, mini- 
Bter skarbu jest radykalnym demofaraią, mi­
nister handlu, wyznań i opieki wojennej, jo- 

|  koteż kontrolor państwowy są kadetam i, mi­
nister spraw zagranicznych i prezyden t rady 
gospodarczej me należą do żadnej partyi

STRAJK KOLEJARZY.
Pfefagfcmg. B. kor. Pet. Ag. TeL donosi* 

dnia 9. Bu l : Wczoraj w ruchu strajkowym 
kolejarzy ni* zaszła żadna zmiana. Połącze­
nia z zagranicą są rasraŁrrne.

Peters Mrrg. B. ̂  kor. Ag. pet. Na posie- 
dżemu rady nnnartrów minister ruchu Li- 
werowski oświadczył, te  strajk kolejarzy, 
który byi dość ograauasoay, ma się ku koń­
cowi. ^

ROSYA A KONFERENCYA KOALICYI.
Petersburg. B. kor. Pet. ag. tel. Według 

dsoconików T e r e s z c z e n k o  zatrzymu­
jąc tekę spraw zagranicznych, zrezygnował 
• ^ “^Jrozydcnta rady ministrów, aby
jak słychać, na czełe specyałnej delegacyi 
udać się na konferencję koalicyi do Pary­
ża. Jedeo z dzienników donosi, że C z e- 
r e t e 11 i_ będzie tej delegacyi towarzyszył 
z  ramienia demokracyi rosyjskiej.

W ynika z tego, że z w i e r z c h n i c t w o  
l u d ó w  j e s t  k ł a m s t w e m ,  j e ż e ’l i  
k i e r u j ą c y  m ę ż o w i e  s t a n u  o k ł a ­
m u j ą  l u d .  Rząd musi informować naród. 
Dyplomaci co do ich wychowania i chara­
kteru  musizą przynajmniej być tak  starannie 
wybierani, jak oficerowie sztabu generalne­
go. Musi nastąpić nowa oryentacya dyplo­
m acji niemieckiej. R ezolucja pokojowa sej­
mu Rzeszy jes t zapowiedzią pokojową, jeżeli 
nieprzyjaciele pragną pokoju, jeżeli zaś po­
koju nie pragną jest zapowiedzią walki. W ie­
le zależy też od polityki, jak ą  uprawia się 
w kraju. Rząd nie powinien stać pod naci­
skiem wszechniemców i dać jasną odpowiedź. 
W s z e c li n i e m c y s ą  §  t r a e li e m n a  

g o ł ą b k ę  p o k o j u .  Jeżeli wojna ma da­
lej trw ać, to dla rządu potrzehnem jest o- 
parcie się o większość ludu. W dotychcza­
sowej metodzie rządu brak ścisłej łączności 
z narodem. Nie było tej łączności wczoraj. 
W naszych oświadczeniach i głosowaniach 
kierowaliśmy się wielką rezerwą, aby uni­
knąć konfliktu. Lecz z tego me należy wy­
ciągać fajpzywycli wniosków. Potrzebujemy 
gabinetu, złożonego z mężów, którzyby poj­
mowali, że wojna ta jest nietylko woiną o 
warunki bytu Niemiec, ale, ze idzie także 
o całą ludzkość. W wojnie tej zamanifesto- 
waliśińy naszą potęgę, możemy obecnie p o- 
g o d z i ć ś w i a t z t ą s i ł ą  t y l k o  w t e n ­
c z a s ,  j e ż e l i  g o  p r z e k o n a m y ,  ż e 
p o z a  t ą  p o t ę g ą  i s i ł ą  s t o i  s u m i e ­
n i e .  (Ożywione potakiwania ńa lewicy). Nie 
możemy kierować się myślą,, niechaj nas nie­
nawidzą, byle sie tylko nas bali. To mogłoby 
sprowadzić klęskę w naszej historyk Poka­
zaliśmy światu, że przychodzimy nie jako 
ciemiężcy, ale jako oswobodziciele. N i e m o -  
ż e m y n a  z a c h o d z i e  u p r a w i a ć  i n ­
n e j  p o l i t y k i  n i r n a  w s c h o d z i e ,  
g d z i e ś m v n a  c h o r ą g w i a c h  n a ­
s z y c h  w y p i s a l i  . . o s w o b o d z e n i  e“. 
Nasz naród zasłużył się cesarzowi, zasłużył 
on też na to, aby mu ułatwiono ostatnią 
walkę decydującą.

Pos. S t r e e s e m a n n  (nar. 1115.) ubolewa, 
że Niemcy weszły w wrojnę światową n ie­
przygotowane pod względem dyplom atycz­
nym. Zerwanie stosunków dyplomatycznych 
między Niemcami a małemi państewkami w 
Ameryce uważa mówca za objaw walki go­
spodarczej, którą nieprzyjaciele chcą po 
wojnie obecnej prowadzić. Obecnie mniej i- 
dzie o walkę niż o sformułowanie korzyst­
nych , warunków pokojowych. Idzie o to, 
abyśmy z m u a i i i  n i e p r z y j a c i ó ł  d o  
z a b r a n i a  m i e j s c a  p r z y  s t o l e  i o -  
k o w a ń  p o k o  j o w y c h ,  przy którym po­
winniśmy być reprezentowani przez dyplo­
matów, obdarzonych zdolnością wykorzysta^ 
nia w jak największej mierze naszego wspa­
niałego położenia. Mówca motywował ob­
szernie stanowisko narodowych liberałów 
wobec rezolucji pokojowej, stanowisko prze­
ciwne tej rezolucji, gdvż rezolucya ta nie 
osiągnęła swego celu. Go dotyczy rozbroje­
nia, to do niego przyjdzie, praktycznie na­
stąpi to już w najbliższych latach, ze wzglę­
du na brak pieniędzy i  na brak materyału
ludzkiego. . . . .

Hr. W e s t a r p (kons.) wita oświadczenie 
sekretarza państwa o Alzacyi i ̂  Lotaryngii. 
Mówca uważa za pierwsze zadanie tej wojny 
oswobodzenie kontynentu europejskiego od 
panow ania i tyranii angielskiej. Co się tyczy

w n i ć s (/ b i e o d s z k o d o w a n i e  i o d- 
b u d o w c* Niemiec. Potrzebujemy również 
lepszej oclony naszej granicy wschodniej. 
Obszary Prus wschodnich i Śląska górnego, 
k tóre tak  bitwo mogą być narażone, trzeba 
lepiej zabezpieczyć. Starych krajów  niemie­
ckich Bałtów ze starem, niemieckiein mia­
stom Ryga nie można zwracać Rosyi. C o
d o B e i g  i i, t  o p  o w o j n i e n  i e b ę d z i e
j u ż  n i e z a w i s ł e j  B e l g i i -  (Potakiw a­
nia na prawicy). Belgia będzie albo angiel­
ską, albo będzie pozostawała pod^ wpływem 
niemieckim. Nietylko o A lzację i Lotaryn­
gię toczy się walka, lecz także o Belgię. Je s t 
obowiązkiem godności narodowej, nie wy­
dać zdobytej Belgii podczas rokowań poko­
jowych. D l a t e g o  t r w a m y  p r z y  ż ą ­
d a n i u ,  a b y  w y b r z e ż e  F I  a n  d  r  y  i. 
z o s t a ł o  p o d  w p ł y w e m  n i e m i e ­
c k i m .  Rezolucji pokojowej parlamentu nie 
uważamy za szczęśliwą. Było błędem w ią­
zać rządowi ręce w kierunku  ̂rezygnacji. 
Nie możemy też powitać z radością togo, że 
w odpowiedzi na  notę Papieża powołano się 
znowu na. rezolucyę pokojową parlamentu. 
Po sekretarzu stauu, Kiihlmanme, spodziewa 
się mówca, że nie będzie się powodował za­
sadą rezygnacji. Mąż stanu, k tó ry  Niemcom 
przyniesie pokój, zapewniający wszystko, co 
wynika z wyzyskania sytuaeyi wojskowej, 
Wszystko, co m ożna osiągnąć pod względem 
odszkodowania i zapewnienia tcrytoryalne- 
go, znajdzie w parlamencie pełny poklask.

Po przemówieniu p o s ł a W a h r m u t a p o s .  
L e d e b u r  (niezawisły soc. dem.) zw raca 
się p r z e c i w  t e m u ,  aby Kurlandyę wraz 
z Rygą traktow ano poprostu jako obszar 
niemiecki. Zapytuje, jakie wrażenie n a  so­
c ja lis tach  rosyjskich, jedynych przyjacio­
łach pokoju w szeregach ententy, musi u- 
ezynić tak ie  oświadczenie. Mówca oświad­
cza, że obecnie ma głos proletaryat wszyst­
kich narodów. Otrzymamy pokój z rąk  pro 
łetaryatu, ponieważ burżuazya w tym wzglę 
dzie okazała się męudolną.

Pos. M u m m (frak c ja  niem.) podnosił 
charakter niemiecki Kurlandyi i Rygi.

Pos. H e c k s c h e r  (post. partya  lud.) 
przemawiał jako ostatni w dyskusyi nad po­
lityką zagraniczną, poczem Izba przystąpiła 
do dyskusyi nad interpelacyą socjalnych  de­
m okratów  w sprawie ukrócenia praw a sto­
warzyszania się i zgromadzania, jprzez gene­
ralne komendy.

Po przemówieniu m inistra wojny uchwa­
liła Izba, aby dyskusya nad interpelacjam i 
temi odbjda się równocześnie z dyskusyą 
nad sprawami więzienia prewencyjnego, s ta ­
nu oblężenia i cenzury.

Na tem posiedzenie zamknięto.

Rokowania Polaków z rządem.
Wiedeń. B. kor. „Polnische N acbiichten“ 

doncaoą: Dziś o goda. 4 popoŁ rozpoczął 
się o prezyć. ministrów Dra SaŁdfera dal­
szy ciąg obrad z  Kołem poiaBacmi w  obecno­
ści m inistra skarbu W kmnera, m inistra k o ­
lei Banhausa i min. Twardowsldcgo. Z pre- 
zydjunn K oła polsikiego przybyli urzędują­
cy wiceprezydent bar. Gootz oraz wicepre­
zesi Daszyński, Głąbiński, Kędzior i Ziele­
niewski. Omawiano ponownie szczegółów*) 
żądania kraju. Obrady, które trw ały przez 
3 godziny, nie Z06tały jeszcze ukończone i 
będą się toczyć ju tro  dalej po posiedzeniu 
kom isji budżetowej. W edług doniesienia 

„Pokiische N achrichten“ , słychać w pol­
skich kołach poselskich, że rząd wobec żą­
dań K oła polskiego zajmuje w zasadzie 
przychylne stanowisko!

Wiedeń. (tt’elefonerr)L K onferencja pre- 
zydyum K oła polskiego z premierem Drem 
Seodlerem trw ała przeszło 3 godziny. Do 

lcoakretnych ostatecznych rezultatów nie 
przyszło i przyjść nie mogło, gdyż podkre­
ślić należy, że propoeycye premiera muszą 
najpierw być podane do wiadomości Koła 
i dopiero po udiZTOleniu im aprobaty ze stro­
ny plenum K ola nastąpi stanowcza decyzya 
co do stanowiska Koła. Także dla ' tych sa­
mych powodów jutrzejsza konferencja  pre- 
zydyum Koła z Drem Seidlerem nie może 
jeszcze dać ostatecznych rezultatów. Jeden 
z członków prezydyum Koła o przebiegu 
dzisiejszej konferencji wyraził się, że w za­
sadzie rząd zajmuje wobec postulatów Koła 
przychylne stanowisko. W nioskować nale­
ży wedle przedstawionych postulatów, że 
na kooferencyi była mowa o politycznych i 
gospodarczych sprawach, mianowicie spra­
wy cenzury, central wojennych, świadczeń 
woj. i odszkodowań.

Nad p ro p o z y c ja m i czynionemu ze stro­
ny rządu, przeprowadzono szczegółową dy­
skusję, o czean jutro wiceprezesi zawiado­
mią kom isję parlamentarną Koła ewentual­
nie i plenum, o ile będzie ono mogło być 
ta  jutro zwołane.

V.

Sprawy parlamentarne.
DR SEIDLER PEWNY SIEBtE.

Wiedeń. (Telefonem). Klub poŁ słowłaS- 
ski w swych postulatach przedstawionych 
premierowi domagał się, by reaktywowano 
usuniętych z  chwilą wybuchu wojny, urzę­
dników słoweńskich i chorwackich, a  od­

wołano obecnych niemieckich. Dr Seidler 
oświadczył, że żadnych obietnic czjmić nie 
może i dał do zrozumienia, że balzie miał 
większość przy głosowaniu nad prówizo- 
ryum budżetowym nawet bez poparcia poł. 
Słowian.

SEPAROWANIE SIĘ NIEMIECKICH 
RADYKAŁÓW.

Wiedeń. (Telefonem), Niemieccy rady- 
kali już jutro n a  posiedzeniu Związku nar. 
Niem. dokonają oficjalnego w ystąpienia 
swego ze Związku. Form alnie w ystąpienie 
to nie jes t uzasadnione, gdyż wnioski co do 
radykalniejszej ta k  tylu. jakiej się oni do­
magali, nie zostały przea związek odrzuco­
ne, ale tylko odroczone. j

REAKTYWOWANIE OFICERÓW LEO.
Wiedeń. (Telefonem). Na dzisiejszem po­

siedzeniu kom isji wojskow. w odpowiedzi na 
zapjdanie pos. Lieberm anna oświadczył min. 
obrony kraj., że usunięcie szeregu oficerów 
z Legionów nie zostało zarządzone przez 
A. O. K., ale nastąpiło na zarządzenie gen.- 
gubernatora warszawskiego w celu u trzy­
m ania dyscy p lin y -A. O. K. gotowe jes t je­
dnak w drodze specjalnej komisyi zbadać 
poszczególne wypadki i reaktywować tych 
oficerów, któ rzy  na to zasługują.

Z KOMISYI W OJSKOW EJ. '
Wiedeń. B. kor. W  komisyi wojskowej mi­

nister obrony krajow ej, C z a p p ,  omawiał 
sprawę rehabilitacji- oficerów i aspirantów 
na oficerów, w skazując na  decjrzye m onar­
chy, jakie zostały w ciągu w ojny ogłoszone, 
k tó re znacznie rozszerzyły zakres korzjwta- 
jących z rehabilitacyi oficerów i aspirantów  
na oficerów. Minister nie może podzielić za­
patryw ania, że postępowanie rad  honoro­
wych jes t przestarzałe. Co dotyczy zażaleń 
na traktow anie żołnierzy nieniemieckich, 
wskazuje minister, że kom endy wojskowe o- 
trzym ały kilkakrotnie poleeenie, _ aby naj­
energiczniej w ystępyw ały przeciw wszyst­
kim wypadkom niesprawiedliwego i poniża­
jącego traktowania żołnierzy -narodowości 
niememiecklej. W końcu omawiał m inister 
sprawę powołania szeregu osób do służby w 
pospolitem ruszeniu, uznanych przy przeglą­
dzie za niezdolnych do służby z bronią w rę­
ku. Idzie-tu o zarządzenie uzasadnione przez 
ustawę o pospolitem ruszeniu. Osoby te bę­
dą Mkównie użyte do robót pisarskich i t  p. 
sluzoy.

Na wniosek posłów L i e b e r m a n n a ,  
M a r g h k l a  1 N e m e c a  uchwalono wy­
drukować mowę m inistra obrony krajowej i 
otworzyć nad nią dyskusyę.

Pos. L i e b e r m a  n n postawił rezolucyę,
! wzywającą rząd do spowodowania, aby po- 
spoKtaey, użyci dotąd poza kraj;im ojczy- 
stym w  głębi monarchii, byli przo«iesieni w 
okolice rodzinne celem pełnienia takiej sa­
mej służby. W  dyskusyi, jak a  się nad tvm 
wnioskiem wywiązała, zabierali głes między 
innymi posłowie Trylowaki i Wysocki.

Ń a tem obrady przerwano.
SPRAWY KOLEJOWE.

W Lden. B. kor. Subkomiret kom isyi ko­
lejowej obiadował nad  wnioskiem pos. Hei- 
neięo w sprawie in/westycyi na  kolejach 

państwowych. Poseł M a  s t  a 1 k  a  k ry ty ­
kował ostro zarząd m inisterstw a kolejowe­
go pod Iderownictwem byłego ministira ko­
lei Forsto*a. W swoich wywodach podkre­
ślił, że ' , snem jest lepsze połączenie 

| wsiclio-Ai ł  zachodem praez wybudowanie 
! krótkiej linii na  Morawach, ponieważ dwor- 
j ce w Prze nowie, Ołomuńcu nie odpowiailają 
I wymogom, a  ruch z Czech do G alicyi u- 
• fcrudniają Min. kolei B a h n b a n s  powołu­
je się na swoje wywody o niekorzystnej sy­
tu a c ji finansowej; kolei państwowj-ch i  po 
wiada, że jeżeli natychm iast nie przystą­
piono do podwyższenia ta ry f i biletów ja  
zdy, to  dlatego, ponieważ pierwotnie nie li­
czono się z tak  długiem trwaniem  wojny i 
uwzględniano publiczność, i tak  już wsku­
tek  drożym y cierpiącą. Pełny  skutek  taryf 
zaprowadzonych 1 lutego b. r., okaże się 
dopiero po powrocie norm alnych stosun­
ków. Kom itet przyjął jednomyślnie wnio 
ski sprawozdawcy H e i n e g o  w  sprawie 
podwyższenia pogycyf dotyczącej wyposa­
żenia w arsztatów i parku kolejowego z 50 
na 80 milionów rocznie, o raj podwyższenie 
ł  5 na 50 milionów pozyc ji na  cele opieki 
mieszkaniowej dla persooalu ekśpedytowe- 
go.

NASTĘPCA POSŁA KS- FOLISA.
Wiedeń. (Telefonem). Ju tro  odbędzie się 

pogrzej posła ks. Folka. Z tego powodu p(-< 
siedze me Izby będzie skrócone, albo też za­
rządzona zostanie przerwa. Mandat po 
zmarłym obejmuje Lr WłodŁ B a c z y ń ­

s k i ,  adwokat i  b. poseł sejmowy.

ZGON WYBITNEGO PARLAMENTARZY­
STY.

Wiedeń. (Telefonem). Zmarły w Lubia­
ni* poeeł parlamentarny kg. Dr Krek zajmo­
wał w Izbie bardzo poczesne miejsce. W 
czasie obstrukcyi czea<dch agraryuszy i  na­
rodowych socjalistów w r. 1909 wypraco­
wał wniosek w sprawie zmiany regulami­
nu Izby, dający większe pole działania 
prezydentowi. Wniosek ten został zmodyfi­
kowany przez posła Kramarza i przez Izbę 
uchwalony. Przyczynił on się wiele do uru­
chomienia parlamentu.

KOMUNIKAT WŁOSKI:
Wiedeń. K om unikat wioski z 8. hm.: W ie-1 

czorem  7. bm. ponowił nieprzyjaciel, po sii- 
nem bombardowaniu, a tak  na  nasze w j t s u -  

nięte pozycye koło wzgórz Costabella, lecz 
zaraz z początku został powstrzymamy przez 
szybko wyprow adzony a t ak  naszej a rty lc rji. 
Nieprzyjaciel musiał się cofnąć, poniósłszy 
straty.

Przez cały wczorajszy dzień była dość ży­
wą działalność artyleryi na całym froncie 
płaskowyżu B a i n  s i z z a. W  kilku pun­
k tach  odbyła się miejscowa akeya piechoty, 
w to k u  k tó rej wzięliśmy około i00  jeńców I 
zdobyliśmy 5 karabinów  inaszjmowych. Na 
K r a s i e  gwałtowne pojedynki artyleryi, 
zwłaszcza w okolicy C a s t a g n e v i z z a . ,

wiadomości telegraficzne.
Podróże monarchy.

Wiedeń. B. kor. Cesara po powrocie z 
W ołynia, udał się z dworca kolei północnej 
automobilem do sanatoryum  Loewa, gdzie 
odwiedził b ra ta  swego arcyksięcia Maksy* 
miliana.

Polityczna wizyta.
WledeśŁ B. kor. Sekretarz państw a Di? 

Knehlmamn przybył tu  driś przedpołudniem. 
Popołudniu odjechał Dr Kuenlmann, z po* 
wrotem.

Węgry gospodarcze silniejsze.
Wiedeń. (Telefonem). Jeden z dzienników 

budapeszteńskich podaje rozmowę swego 
współpracownika z b. min. skarbu, a obecnie 
prezesem banku depozytowego, Mąrkiem. Z 
tej rozmowy wynika, że przeniesienie banku 
depozytowego nastąpiło do B u d ap ^z tu  dla­
tego, że W ęgry są gospodarczo o wiele sil­
niejsze, niż Austrya. Posiadają one przeszło 
30 procent zapasów surowców m onąrchii_i 
dlatego kap ita ł do nich ciągnie.

2,wyżka aa giełdzie.
Wiedeń. (Telefonem). N a dzisiejszej g!ei( 

dzie przyszło znowu do niebywałych zwy­
żek cen, zwłaszcza t. zw. papierów egroty* 
cznych, tj. tych, k tó re nie śą oficjalnie do 
obrotni dopuszczone. Izba giełdowa uchwa­
liła raz  n a  zawsze zakazać obrotu tym i p a ­
pierami pod groźbą wykluczenia z giełdy,

Klofapz przed komisyą przeglądową.
Wiedeń. (Telefonem). „Nar. Listy“ do­

noszą, że b. poseł Klofacz w następnym  ty* 
godniu stanie przed kom isyą przeglądową. 
Dopóki był internowany, nie mógł zadość 
uczynić swój powinności wojskowej.

Zgon dziennikarza.
Wiedeń. B. kor. Zmarł tu  naczelny reda­

k to r „Neues W iener T agblattu“, W ilhelm 
Singer.

Newe propozycye pokojowe.
Sztokkolin. B. kor. K om itet organizacyj­

ny wypracował nowe propozycye w spra* 
wach dotycząoych Belgii, A&acyi f  Lota- 
ryngfc, Pofcdrf i  Bałkanów jako podstawę 
dla konferencji sztokholmskiej, k tó ra  teraa 
ma być znowu w ysunięta n a  pierwszy plan.

Wynik wyborów' finlandzkich. 
Helslngfors. B. kor. Pet- Ag. Teł. donosi: 

W edług ostatecznych w yników  w yborów  do 
sejmu 95 m andatów  praypadło na soc-tei- 
nych demokratów, 65 na blok mieszczański, 
IG na partyę szwedzką, 22 na partyę-agrarną. 
Na socjalistów  oddano 316.922 glosy, ną 
stronnictwo mieszczańskie 213.502 głosy.

Powódź w  Chinach.
Szangaj. B. kor. Reuter. W  Chinach pół­

nocnych nastała  w ielka powódź. Obszai 
przeszło 30.0CPO km. przemienił się w o gro* 
mne jezioro. Drogi do Pekinu są tak  niemo* 
żliwe do użycia, że zapewne zajdzie Konie* 
czmośc przeniesienia stohcy w inne miejsce.

Zgon sułtana egipskiego.
Londyn. B. kor. B. Reuter. Dzienniki do>* 

noszą, że sułtan egipski zmart. W edług „Ti* 
mesa“ następcą jego brat jego Achmet Fuad.

N A D E S Ł A N E .
W A C Ł A W A  G R A B IA N S K 1 E G O

P I E K Ł O
(SZKICE Z WOJNY).

Przed mostem. — Piekło. —> Jerlnn noc. 
awięly Boże, Święty m ocnj. 4- Pan i pies. 
Przestępca. — Stajenka Betlejemska. — Matka. 

Śmierć. — Szpieg.
t a M  kteFO it 3*50 .

Do nabycia we wszystkich księgarniach.

A dm inistracya , Głosu Narodu “ sorzedaj® 
książkę na m ieiscu, or-,-7. 

w ysyła  za zaliczką lub po nadesłaniu  
należytości.

Za sookój duszy ś. p.
Edwarda Sas Korczyńskiego
x radcy dworu, prof. Uniwersytetu Jagie). 

M a s a  i a ł « b n a
ar piątek 18 października o go di. 10 w ko­

ściele 0 3 . Kapucynów.'

ZNAKOMITE TUTKI
lv.' .'Ol-: i-.--* -W ■'

iz RUDOLFA HERLICZKIW KRAKOWIE I
FABRYKA TUTEK I BIBUŁCK ^  W  X 1  f  |^



1*. ,8K B  lEHKBHT m i l  IPiTiSH t
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TEATR MIEJSKI

IM. JUL SŁOWACKIEGO

A. Rotfer 
H Zahorska
Majdrowiczówna 
Al. Wp^ierko 
F. Fetdinan 
Solska-Grosaer. 
W. Szym borski
A. Zelwerowicz
B. Żyteckl

P o c z ą t e k  o  g o d z in ie  7.

1 TEATR LUDOWYI
|  ULICA RAJSKA NUMER 12.1I !fj»nii[imiłniiiu]i!ijii;:mnuiiiiriiininnmiiiiiim;i.inmit!n'iiiti |
|  Wc czw arlek ll października b. r. |

N f f l H I  I 1 I 1 I
cliii’ iife!c-r;nsł w 5 edsisnarh fi. Bskikowsktogo. §
W głównych rolnrh Panie: Biliń- 1 

ska, Gajewska, Oiftl::'. |
PP.: Bcrski, Boelke, KaProw-slcl* jj 
Kijowski, Kolwas, Konarski, i\o- |  
recki, Kucharski, Motyczyńskj, |  
Przystański, Sclimid, Scnov.sk!, |  

Topolski. |
Początek o godzinie 1lk wieczcrsm. |

H3*£-T~ •jtg s i

„UCIECHA
U L . 5. LIS TO P A D A  16.

u

Od piafku du. 5 do czwartku do. II pai Jzisrnika 
Wielki program podwójny.

ROBERT WARWICK
w ostatn im  obrazie swojej sery i w spania­

łym dram acie sensacyjnym
„Twarz w kshżycowem świetle"

1 HELLA MOJA w znakom itej kcmedyi
„P.gkna sąsiadeczka".

Codziennie koncertu je naiw ybitnieiszy ze­
sp ó l orkieatrulny Krakowa, złożony z Iż o^ób.
Początek przedstawień o g. 4-15 pop.

Jt « • ?  X  KfmĘ&si w  :<
Id pilika dnia 5 do uwutka dnia 11 paidiiiraita 

NOWOŚCI N0W03Ć1
Dramat kryminalny

Święte milczenie
Ponadto inne obrazy. 

Początek przedstawień o g. 4-15 pop.

r c r
T C A T P D D N ^ A I I H  • £

Od piątko dn. 5 do awartkn dn. 11 października 
Z wielkiej sery! „Nordiska“

CZERWONA NOC
dramat sensacyjny w 4 częściach. 

Początek przedstawień o g. 4-15 pop.

{ K I N O -W A N D A I
SUL. ŚW . GERTRUDY NR. 5. i• BocDoanacDnaDDnonnoDnonaaDan-' -..włufi-iocnLti
• Od 8 do 11 października b. r. I

1 Kołeczka telefoniczna I
• wesota komedya. \

jW  sidłach szatańskich ]
• znakomity dramat.

We czwartek 11 października L, r.

NOWA DEJANIRA
dramat w 8 obrazach J. Słowackiego.

O S O B Y :
Br. Respe!;t, b. m ars ia lek  pow. L. Bortczs 
Br. R espektow a, Jego *°na

\  Ich córki • • •
S ten a  J
Hr. F an tazy  Dafmcln , .
Rzecznicki, m arszałek pow.
Ht. Idalija , rozwódka , .
Ksiądz Loga, kapelan . ,
W oldem ar HawryJowicz .
Jan , zerfany na Sybir . .
K a 'e ta r, kamard. Respektów K. Brandt 
Helenka, pokojow aJdalii , . H. W ostrowska 
Kalmuk, sługa m ajora . . .  O. Senowski
L o k a j .............................................. K- Rdzawicz

Reiuser: Aleksander Zelwerowicz.

K I N O  L U O I C Z
Ul. LUBiCZ L 15, obok dworca kolejow.

0(1 9 do 11 października b. r.

FATALNY CZYN
dramat — Ponadto

Komedya i zdjęcie z natury.
Początek przedstawień o godz. 5. popoł.

k i n F o r e k a
ULICA ZIELONA NUMER 17. 

Od 9 do 11 października b. r.

POLSKA KREW
dramat w 3 akiach.

Z l o d d e j k e  r && \
kom edya yv 5 akiach. |

KINOTEATR
HGTEL SASKI, 

ul. św. Jana L. 6.
Od niedzieli 7 do sobotę 13 października

KRWAWA KORONA
senzacyjny dramat królew ski w 4 aktach, 
-występ M ady C hrlsS ians, najpiękniejszej 

kobiety na kuli ziemskiej.
Jak Bubi został detektywem.

P oczą tek  o godz. 4% . (N iedziela o 2).

IBBBBB£ffiS91BSHgB&SBB«aBS£B
Poszukujem y

m z Ę D m m
p o la k a  k a to l ik a ,  2108

do czynności adm inistracyjnych, rachun­
kow ych  i konceptow ych. Kandydaci biegli 
w  buchalteryi będą m ieli p ierw szeństw o. 
W iadom ości agronom iczne nie są potrze­
bne. Uposażenie zależy od kwalifikacyi. Do

rodań należy dołączyć odpisy św iadectw  
dokładne curiculum  vitae. Na podania  
nieuw zględnione nie dam y odpow iedzi.

Kancehrya Główna Hr. Potockich
w Krzeszow icach, koło Krakowa.

1     -- .........

"Dis oospedsfstwa r t j t t R  pmnein
GOSPODYNI

do prowadzenia kuchni domowej 
i czeladzi. Osoba znająca się na cho­
wie chlewnym, trzody i drobiu, ze­

chce się zwrócić pod adresem:
Pióżyna Kowarzyk,

żona c. k, radcy górn.
•2109 w Jaworznie, ad Szczakowa.

M ł o d a  o s o b a
* zamożnego obywatelskiego domu, pragnie nabyć

p r a k t y k i  g o s p o d a r c z a !
w większych dobrach, najchętniej gdzieś u arysto- 
kracyi, równocześnie może- być i towarzyszką młodej 
panience. — Adres: Felicya  Ż ytyA ska, Stróże 

Galicya, 2110

' / W-' - W , W..: .

BRAK OPALU
,Simplex‘uchyla użycie w kuchni 

patent, szybkowaru
w którym gotuje się bez nafty I spirytusu węglem 
drzewnym, kamiennym lub brykietami z zadzi­

wiającą eszcządnośclą opału i kosztu. 1816
WYRÓB KRAJOWY. = =  ■ =

Cena oryginalnego .Slmple- 
xu* z trwałej prasowane] bla­

chy żelaznej 5 K. 60 h.
Do nabycia w sklepach lub 

w Głównym składzie :

Kraków. Radziwiłłówna I. 23,
Wysyłka pocztowa za zali- | 
czką — od trzech sztuk opła- 
tnie. Przy wijkszych zamó- | 

wieniach itosowny rabat.
rrzestnegamy przed naflilownitlwimL

F A B R Y K A  K A F L I
Stanisława Mitery w Starym Sączu

p o le c a

piece i kuchnie kaflowe
o ra z  w y k o n u je  w sze lk ie  ro b o ty  w  te n  z a -  

■Bres w c h o d z ą c e . 205

[łuiwunusi<<mHHUium»mimiui!:H<wHWiHnuMiiimimsHn{;imuiHiiMHHWHi!i

JSrf
' U l

DYWANYPIRSSCIE
z cennego zbioru

do sprzedania  
w Bazarze Krajowym

Kraków, Rynek L. 33.

=imiiiiimmimii!iimuuii;miimiiimniii;!umuiiii]iiiiuiiimmiiit>mimiuimiiM(i!iiniimiinniiĤ

P A N I E N K A
z d o b re g o  k a to lic k ie g o  d o m u , c h c ą c a  o d ­
b y w a ć  s tu d y a  w  K ra k o w ie , z n a jd z ie  m ie ­
sz k a n ie  z k o m fo r te m  u rz ą d z o n e  i  ca łe
u trz y m a n ie  u z n a n e j  ro d z in y  k ra k o w s k ie j.  
Z g ło szen ia  d o  A d m in is tra c y i „G łosu  N a­

ro d u *  p o d  a d re s e m  „R o d z in a* . 2016

Przyjm ujem y d o  napraw y I kupujem y
przepalone i zepsute

Dynamomaszyny i metory elektryczne
ala rozmaitych rodzajów prądu 1 napięcia.

Na wszelkie zapytania służymy odwrotnie szcze- 
gółowemi informacyaml oraz najdogodniejszemi 

ofertami. 1981
* Warsztaty Sta naprawy maszyn i narzędzi roloiczyct!

ł,MAPROŁ“  K rak ó w , Sw. W aw rsy n ca  L. £3 .
  J

Obrazy oryginalne wybitnych artystów
R e p ro d u k c y e  z p o lsk ie j i  ob ce j sz tu k i, 
tre śc i re lig ijn e j, p a try o ty c z n e j i  ro d z a jo w e j. 
D ru k i g o sp o d a rc z e , d ru k i  p a ra f ia ln e . T a ­

p e ty  —  w  d u ż y m  w y b o rz e . 1669

KLBSM KRAKOWA wedłog skwara! I!. Tondosa i J. Kossaka

Z . tCUTAZEBA
Kraków, ySica WiśSna Ł. 11.

A u t o m a t y c z n a

Pułapka na szczury
K. 6'20, na myszy K. 4-30. Chwyta bez nastawiania 
do 40 sztuk przez jedną noc — n e pozostawia o- 
d ru i nas'awia się sama. Wszędzie najlepszy wynik. 
Liczne podziękowania. Wysyłka za zaliczką. Porto 
80 hal. Dom eksportowy Tintner, Wiedeń III,'63 

Neulinggasse Nr. 2(5. 1775

P rofesor  Dr. N ow otny
powrócił.

Ordynuje od 3 -5  popot. 
ul. Wielopole 4.

T e le fo n  N r. i299 . 8012

K siążnica polska T . S. N. W. Lw ów , Małacfciago 5
poleca na uroczystości Kościuszkowskie broszurę p. t. 

Dr. Irena Panenkowa

K O Ś C I U S Z K O
Wcześniejsze

Certa K 1*— z a  e ę z .
zamówienia ze względu 
przesyłkowe pożądane.

na trudności 
2103

S p ie k a  i? Ż m ig ro d z ie
p o s z u k u i e  2100

M J K O B f l t Y
ReiiekbiiRki zechcą podać warunki.

t O I C A L
nndający się na biura, sklep i t. p. 
przy ul. Sławkowskiej L. 6 I. piętro, 
vis a vis hotelu Saskiego, składający 
się z dwóch sal frontowych z okna­
mi wystawow em i i dwóch pokoi 

tylnych 2020

za ra z  d o  w y n a ję c ia .

S A M O U C Z E K  „ A R G U S
w  z u p e ta o ź c i z a s tę p u je  n a u czy c ie la  i I

JĘZYK NIEMIECKI:
część I, lub II. Kor. 7'50.

JĘZYK FRANCUSKI:
cześć 1. lub II. . K 7 5fi,

JĘZYK
cześć I. .

ANGIELSKI:
. . . K 7-59,

J Ę Z Y K  W Ł O S K I :
część L . . . . K 7’50.

Za przesyłkę polecona liczy 
się 50 bal.

Samouczek »Argus< opracowany został na podstawie zna­
komitej metody Ansona dla o*ób, które pragną posiąść p r a k t y ­
czną znajomość obcych języków, a nie mogą korzystać z nauki 
w zpecyalnych inatytucyaeb języków (Ansona, Berlitza i t. d.).

Samouczek >Argus< podaje ma tery.'ił naukowy z zakresu 
życia codziennego sykani a tycznie i to tylko w takich doznefc, by 
uczeń był w stanie łatwo i trwale przyswoić go sobie. Uczący się 
przez cały czas nauki nie natrafia na żadne trudności, a dzięki 
szybkim postępom w kierunku praktycznego władania języKiem, 
zamiłowanie uczącego się do nauki stale wzrasta.

Samouczek »Argm« zajmuje się nauką wszechstronnie, 
uwzględnia bowiem zarówno konwersacyę, jak i gramatykę.

Oo nabycia w większych księgarniach lub K sięgarn i 
lingw ist. S tan isław a G oldm ana w  K rakow ie , ni. Szew ­
ska  17, (II. p ., Insty tu t języków  A nsona). Fach. poczt. 53,11.

Prospekty wyryła się bezpłatnie, 092

Wr. 239.

Loteryi Legionów polskich
Warszawa, ul. Marszałkowska 87.

K n p n jd e  losy ft-klaaowej Loteryi Legionów 
Polskich?

Spieszcie > pomocą Inwalidom, wdowom 
I sierotom legionowymi 

żąd a je ie  loaów loteryi Legionów u każdeg.
kolektora! ,

B ank Z iem iański w  W arszaw ie  gwaran­
tuje całkowicie kaneye kolektorow i wy­
grane grających!

O stateczny te rm in  składania kaucyj kole- 
ktorskich 80 sierpnial 1676

C iągnienie I. klasy 21 I 22 wrześnlal 
W ielkie w y g ra n e ! Cel h u m an ita rn y  1

lat Cs? I Iw 2022
po ranach postrzałow ych, reum atyczne itd.

usuw a zad ziw iająco  szyb k o  
Jodorad, iiatoralny środek do kąpieli.
Żądać proszę ofert. — Handlom 
znaczny opust. — Korespondencye 
wszelkie Inż. St. Majewski, Dolina.

Pmmkmą  r e i i e l s c ^
n Inwalidy, rekonwalescenta, na wyższem stanowisku. 
Znam się na kuchni i pielęgnowaniu chorych. Wyna­
grodzenie skromne, gdyt  zależy mi tylko na dobrem 
traktowaniu. Przyjęłabym także miejsce u wdowca 
do wychowywania dzieci I zarządu domem. Znani 
mazyicę do U. roku konserwatoryum I początki nie­
mieckiego metody BerUtzi. Zgłoszenia U. P. Wiedeń 

VII. Slgmundsgasse 4/y. 2088

umm ’

Pensyonat zakładowy i. łazienki

na sezon zimowy otwarte.
Aprowizacya zapewniona.

8074 / Z a rz ą d .

Kołdry, materace, meble tapicerowane
wyrabiają I przerabiają najtaniej

katolickie w arsztaty tapicerskc-poś3isiow3
J E 8 Z E G O  REES1N5ERA 

Kraków, Sławkowska 6, Filia:  Karmolicka 17. 
Wykonu]® tie malowanie ścian i artyst.

kościołów.
malowania 

179 i

MBgaeassai

K U R I E R
Ś W I Ą T E C Z N Y

ILLUSTROWANY TUGODNIK 
HUMORYST. -  SATYRYCZNY

5 4 - g y  R © K
WYDAWSiCTWA

PRENUMERATA: Koron 8.—'
k w a r t a l n i e  z  p rzes . pocztow ą.

R E D A K C Y A  I ADM1N1STRACYA:
WARSZAWY A 

UL. NOW Y ŚWIAT jsjr. 27.

xT 
J  fFortepian  

Pianina, 
Fisharm onie

Sorzedat, zamiana, wyna­
jem. Kupuje taki® instru­
menty używane. — Skład 
fortepnoó'!' Heleny Smo­
larskiej, Wolska 7. 1646

śR iu n r
moie sobie każti,’ sam zro­
bić zapomocą mojego apa­
ratu jaki wyrabiam na dwie 
dowolnie wybrane wielko­
ści I który za pobraniem 
poeztowem 35 koron wy­
syłam. Proszę żądać ofer­
tę i próbkę. Za precyzyj­
ną okrągłość ręczy się. — 
Hans Moravak Pilzno w Cze­
chach, strzelnica. 2104

Am
„Patent Harder-‘

P Ł lifil BROBY.
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WYSZŁA Z DRUKU

najnowsza powieść Wacława Sieroszewskiego
p. t.

„ O  C  I  A  N
c z ę ść  druga „B en iow skiego

I f i
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D O  N A BY CIA 1983
w Ksiągarni S. f t .  Krzjtaoowsklege w Krakowie.

n
na

o
ę a
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B. Mmi i w itf
poleca ostatiris swoje wydawnictwa:

Plater-Zybsrg C. O potrzebie reform y szkoły śre­
dniej dla d z i e w c z ą t ...................................-  K.

Prus B. Grzechy d z ie c iń s tw a .................................... ......
Romer I Y/cir.feld. Annuaire statisąue Polonais . „
L<nko T. M ickiew iczow e w idzen ie księdza Piotra „
Słoński E. Ta co n ie z g i n ę ł a ...........................................

j> . . .  » bart.............................. .......
. . .  .  opraw ......................... ......

Sokołowski A. Dr. W ielk ie klęaki społeczne . . „
SzmigielekC 6. X. W iara i m oralność. W ykład

a p o lo ą e ty c z n y ........................................................
Żmijewska. K siąże P a n ..............................................................

Do nabycia we wszystkich księgarniach.
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MŁOCARNIE
ręczne i kioratowe,

poieca- irys

u a i

C E N T R A L A
H A N D L O W A

1.

(Oddział roi niczyj.

egzam nowany, 50 laf, żo­
naty, bezdzietny, przyjmie 

posadę zaraz. 2(>b2 
Adres: M. Sch Iz, Majdan 

ad Kolbuszowa.

S K R Y P T U
p ow iela  j przepisuje 

na m aszynach

M M n i i  K r a f n s ia
ul. i L. 8.

2> 77

R O Z K Ł A D  JA Z D Y .
Z dniem 1 czerwca b. r. obowiązuje w Krakowie nowy następujący roz­

kład jazdy:
Z K r a k o w a  odjeżdżają pociągi: d a  W i e d n i a :  5’80 rano (wojskowy); 

6’45 rano (osobowy), połączenie do Szczakowy, Bielska Żywca, Ołomuńca, 
7 rano (pospieszny), połączenie do Granicy, Lnbllna, Kowla, Bielska, Cieszyna, 
Ołomuńca; 9-15 rano (wojskowy), połączenie do Bielska, Żywca, Ołomuńca; 
9'30 rano (osobowy), połączenie takie samo; 2‘42 popetudniu (pospieszny), po­
łączenie do Granicy, Kielc, Bielska, Cieszyna; 5‘55 popołudniu (wojskowy; 
6’09 popołudniu (osobowy), po»ączen:e do Cieszyna I Ołomuńca; b'25 wieczo­
rem (wojskowy), połączenie do Granicy, Dęblina, Kowla, Bielska, Żywca, Oło­
muńca; 8'40 wieczorem (osobowy), połączenie do Granicy, Dęblina. Kowla, 
Cieszyna, Ołomuńca; 10-30 wieczorem (pospieszny) połączenie do Granicy Wro­
cławia, Opawy i Ołomuńca.

Do L w o w a  odjcldżaią pociąg!: 6‘30 rano (pospieszny); 7'58 rano (oso­
bowy), połączenie do Wieliczki, Rozwadowa, Lublina; 9'45 (wojskowy); ł0'32 

-(osobowy), połączenie do Wieliczki, Rozwadowa, Lublina, N. Sącza, Jasła; 1‘45 
w południe (osobowy) do Tarnowa i Szczucina; 8-05 popołudniu (pospieszny), 
połączenie do Szczucina; 5-40 oooołudnlu (wojskowy); 5-55 popołudniu (oso­
bowy), połączenie do Wieliczki, N. Sącza, Rozwadowa; 6-5C wieczorem (osobowy) 
do W ieliczki, Tarnowa, Nowego Sącza, Orłowa; 11*15 w nocy (osobowy), połą­
czenie do Nowego Sącza, Rozwadowa, jasła.

Do  K o c m y r z o w a  odjeżdża pociąg osobowy: 8-15 ranc 1 2 popołu­
dniu, wreszcie 7-65 wieczorem.

D o  N o w e g o  S ą c z a  odjeżdżają pociągi osouowc: 8-30 rano, połącze­
nie do Żywca, Zakopanego; 2-15 w południe, połączenie do Oświęcimia, przez 
Skawinę, Wadowice, do Żywca, Zakopanego; 11 30 w nocy, połączenie do Żywca, 
Zakopanego.

L>o O ś w i ę c i m i a  odjeżdżają pociągi: 6j60 rano (przez Skawinę), 1-40 
w południe (przez Trzebinię) połączenie do Granicy, Lublina, Kowia.

Od dnia 15 czerwca do 15 września b. r. kursuje pociąg osobowy z Zako­
panego do Krakowa. Pociąg ten przychodzi do Krakowa o godzin/.' P 20 wie­
czorem.

Księgarnia katolicka Ora Milkcaskir-;
w Krakawie p >Ieca drugie wy-- 
danie prześlicznego dziełl. '  .

f r a S e i  ąiitlufystycziiy,
Pieśni na cześć Przenajśw. 
Sakramentu, Najśw.-Panny'
i świętych Pańskich, użv-, 
wane w kości !e Najśw.; 
Serca Jezusowego przy kl a- 
•ztorze Siosti Franciszka­
nek Nsjśw. Sakramentu we 
Lwowie. I słowa i melodyc 
nowe, pełne sentymentu 
religijnego. Cena K. rr.o. 

Porto 40 h. 1275

P a n n a
obznajm iona z e k £  

pedycyą  
m a s a r s k ą  .

potrzebna zaraz f  A; 
Różycki ul. Sław ko- 

wsKa 22. 2C50

wykonuje według ostatnich 
żurnali 19.(i

Jan Kalafarskii
krawiec damski,

Kraków, Szewska 12.

Kupię,dom
bez kom fortu w..,le­
pszej dzieln icy Kra­
kow a. ZgIoszejiia"poil 
„R od“ do AdminisSr. 
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